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S61 todlęcn i budżet
Jesteśmy krajem  o niesłychanie niskich 

Wskaźnikach kotnsumeji, w przecięciu króluje 
w Polsce bieda a nie dobrobyt. Dobrze, że 
panowie posłowie właśnie na te stwierdzenia 
kładą tak  silny nacisk w dyskusji budżeto­
wej. Bo nic tak  się nie mści w życiu jak 
krótkowidztwo, czy nawet zupełna ślepota na 
istotne zjawiska.

Patrzym y więc z niepokojem na niedo­
stateczną sprzedaż soli w Polsce w stosunku 
do przyrostu ludności. Co jak  co, ale na sól 
chyba powinno starczyć; przecież określenie... 
chleb z solą stało się synonimem skrajnej nę­
dzy. A jednak ludność wiejska ogromnych 
połaci kraju  nawet nie może sobie pozwolić 
na sól. Mało tego. Kupuje sól, ale głów­
nie sól bydlęcą. Tymczasem nie tak dawno 
jeszcze rzucało się sól jako dodatek do kar­
my bydłu, w korytach przewalały się bryły 
solne tze smakiem oblizywane przez krowy 
czy konie. Dziś na to  ludzie sobie pozwolić 
nic mogą. Możnaby oczywiście przy tej okazji 
napisać kilka artykułów o niewłaściwej po­
lityce ccn monopolu solnego w Polsce, który 
służył i do dziś dnia służy z ły m  przykła­
dem niedostatecznego przystosowania swych 
cenników do siły nabywczej ludności; ale nie 
o to nam w tej chwiLi chodzi.

Przestajemy spożywać sól, przestajemy 
jeść chleb, cukru nie używamy, <awet ma­
chorka jest luksusem — oto obraz faktycz­
nego układu stosunków. Z drugiej zaś strony 
k ra j ma udźwignąć ciężar budżetu państwo­
wego, który w tych warunkach, w swej pre­
liminowanej przez rząd wysokości jest s t a ­
n o w c z o  za w y s o k i .  I wypada się tylko 
dziwić, że opinja publiczna tak mało uwagi 
poświęciła uchwale poselskiego kola rolni­
ków, domagającego się d a l s z e j ’ z n i ż k i  
budżetu o 100 miljonów złotych. Minister 
skarbu p. Kwiatkowski raz jeszcze stwierdził 
wczoraj, że budżet je s t zrównoważony realnie. 
O — zgoda, ale naszero zdaniem, tylko na 
p a p i e r z e .  W obec prawdopodobnej dalszej 
pauperyzacji mas — zajdą  niewątpliwie w 
czasie wykonywania budżetu duże opory. Czy 
nic lepiej już teraz, gdy budżet jest rozłożony 
na analitycznym warsztacie parlamentu ciąć 
i ćwiartować go? Czy nie lepiej teraz trochę 
go jeszcze obniżyć?

Padnie, w odpowiedzi na nasze pytanie, 
niewątpliwie sakramentalne: już nic się ob­
ciąć nic da, już i tak wyduszono maksimum 
oszczędności. Spróbujmy wobec tego i my 
zaoponować, zaoponować argumentami życio­
wymi W  gospodarce budżetowej państwa 
wprowadzono inowaeję, polegającą na tem, 
że w każdem ministerstwie jest jeden urzęd­
nik odpowiedzialny za wykonanie budżetu. 
Jego powieszą, gdy budżet zostanie przekro­
czony, on otrzyma pochwałę, gdy wszystko 
będzie bilansowało się wedle preliminarza. 
J e d e n  urzędnik! A nam się zda je, że w 
każdem ministerstwie jest k i l k u n a s t u  je­
żeli nie k i l k u d z i e s i ę c i u  wyższych urzęd­
ników, którym zależy na tem, aby mieć do 
dyspozycji w swych resortach j a k n a j w y a -  
s  z e sumy. Z przyczyn — zasadniczych, bo 
chcą, aby ich dział funkcjonował jaknajlepiej 
— i z przyczyn nieistotnych, bo... panny 
m aszynistki nie można redukować, gdyż pro­
tegował ją Stasio, samochodu skasować nie 
warto, bo miło przejechać się od czasu do 
czasu na przechadzkę itd.

Cóż znaczy, że minister uważa, iż jego 
budżet jest s k r a j n i e  oszczędnościowy. Prze 
cięż minister i tak  musi polegać na swych 
urzędnikach. Jeżeli zaś wola obniżenia bud­
żetu będzie tylko pragnieniem ministra a je­
żeli nią nie będą przepojeni właściwi wyko­
nawcy budżetu — wyżsi urzędnicy, to cale 
zagadnienie zawsze będzie kuleć. Przekleń­
stwo b i u r o k r a t y z m u  mści się i przy bud­
żecie. W  naszem glębokiem przekonaniu moż­
liwości dalszego obniżenia budżetu istnieją, 
trzeba tylko, aby w o la  o s z c z ę d z a n i a  o- 
panowala nasz aparat biurokratyczny, i to 
nie biednego urzędnika na prowincji, lecz 
y.łaśnie dostojnych dyrektorów departamentu, 
naczelników i nadców z central warszawskich. 
Tych, którzy operują dużymi dodatkami funk­

Zamach
na króla Jerzego II
miał być dokonany podczas 

pogrzebu Kondylisa
A te n y ,  4. II. — W pogrzebie b. regenta gen. Kondylisa nie wziął udziału król, prem- 

je r DemcrJzis oraz min. Sofulis. W edług oficjalnego komunikatu powodem tej absencji 
była choroba, której uległ król oraz ci dwaj wybitni politycy greccy. Jednakże temu tlo- 
maczeniu nk dają tutaj wiary, przeciwnie dopatrują się daleko ważniejszym powodów. 
Wiadomo było, że jeszcze przed śmiercią Kondylisa wykryto spisek oficerów garnizonu 
ateńskiego przeciw obecnemu reżimowa. Obecnie utrzymuje się pogłoska, iż spisek ten, 
do którego miało przystąpić wielu zwolenników Kondylisa, na wiadomość o jego tajemni­
czej śmierć:, skierowany był również r przeciw królowi, który — zdaniem wojskowych 
monarchistów nie okazał wdzięczności za zwrócenie mu tronu przez Kondylisa, lecz dą­
żył do pozy...^nia sobie sympatyj wcnizelistótf drogą przywrócenia stanowisk w woj­
sku, wy d r’-mych swego czasu oficerów. Ponieważ spisek wykryto dość późno, obawiano 
się, iż /skow cy  mogli otrzymać już instrukcje do wykonania zamachu. Celem więc uchro­
nienia się przed jakimikolwiek niespodziankami czy- iki miarodajne, za poradą detek­
tywów angielskich, k tó r.; przyjechali razem z królem z Londynu, odradzili królowi wzię­
cie udziału w pogrzebie gen. Kondylisa. Król podobno, początkowo nie chciał zgodzić się 
na zalecenie swych ministrów, depiero gdy ci oświadczyli, że nie biorą odpowiedzialności 
za ewentualne wypadki w czasie pogrzebu zdecydował się na opublikowanie komunikatu 
o chorobie. I rzed pałacem królewskim w zm ooJuio posterunki, jak również podwojono kom 
panje wartownicze na zamku. Twierdzą tu również, iż w najbliższym czasie przyjedzie 
do Aten jeszcze kilku detektywów ze Scotland Yardu w Londynie. (AP)

RZESZA ZŁAMAŁA UMOWĘ FLOTOWI) Z W. BRYTANJĄ? 
Dopiero leraz ujawniono niezwykłą lukę w porozumieniu

LONDYN, 4. II. — W Londynie krążą 
w’adomości o trudnościach. iak'e wvn'kaia dla 
konferencji morskiej z racji stanowiska Nie­
miec.

.,Daflv Telegraph“ donosi na podstawie 
źródeł francuskich, że niemiecki program bu­
dowy okrętów wojennych zakomunikowany 
W. Brytanii w 1’pcu m'af ulec w międzycza­
sie przeszło dwukrotnemu zwiększeniu. — 
..Dafly Telegraph * twierdzi, że w kołach bry­
tyjskich uważaja te informacje za prawdopo­
dobne.

Wieczorny ,.Start“ twierdzi, że w brytyj-

KOLEJ W ABISYNJI

Jedyna linja kolejowa, która przecina Abisynję z Ad dis Abeby do francuskiego portu Dżibuti, nie znalazła 
się dotychczas w obrębie terenu działań wojennych. Włosi oszczędzali jej ze względu na Francję, wątpić 
jednak należy, czy stan ten się utrzyma. — Na ilustracji wdizimy stację kolejową H adam a.

cyjnymi, którzy często — zaznaczamy, że nie 
zawsze — kumulują w swych rękach kilka 
stanowisk, którzy naogół, niestety nie mają 
pojęcia o tem, że gdzieś ludność niema 5 
groszy nawet na sól bydlęcą.

Równać w dół wyższą biurokrację. W te­

sko-niem’eckłem porozumieniu morskiem od­
kryto poważna lukę, a mianowicie układ ten 
zredagowany miał bvć tak ogólnikowo, że nie 
wiaże on prawie Niem'ec w dziedzinie ugra- 
n'czeń w zakresie wyporności statków i kali­
bru dział, iakie ewentualnie zostałyby ustano­
wione przez konferencje londyńska.

Paryż. 4. II. — Havas donosi z Londynu 
że angielskie koła oficjalne kategorycznie za­
przeczają pogłoskom, jakoby Anglia zamie­
rzała zaprosić N'emcv na konferencje morska 
przed os'agnlecicm porozumienia pomiędzy 
czterema mocarstwami. (PAT)

dy budżet napewno będzie zrównoważony. 
I nie żałować gorzkich słów. Chodzi o tak 
zasadnicze zagadnienia państwowe, że owija- 
janie czegokolwiek w bawełnę byłoby nie­
uczciwością.

J .  W.

45-ciominutowe posiedzenie Senatu
Warszawa, 4. b. m. — Dzisiaj przedno- 

łudniem odbyło sle DOS'edzen'r> Senatu, które 
trwało około trzech kwandransów. Na wstę­
pie posiedzenia marsz Prystor wygłosił krót­
kie przemówienie. pośw*econe pam<ec< zmar­
łego króla Anglii Jerzego V. Przemówienia 
tego izba wysłuchała stojąc. Następnie izba 
stwierdziła wygaśnięcie mandatów kilku zmar 
łvch senatorów, noczem przvstap'ta do wy­
boru 4 członków i 4 zastępców członków ko­
misji kontroli długów państwowych. Senator 
Kwaśniewski zgłosił następujące kandydatury 
na członków komisji: sen. Bisping. Bnińsk’. 
Maieszewski i ŚBwński a na zastępców człon­
ków sen. Bobrowski. Lechnick'. Kornke 1 Za­
rzycki. Wobec tego że zgłoszono tylko tvłe 
kandydatur ile jest miejsc w komisji, mar­
szałek uznał głosowanie za zbedne a wybór 
zgłoszonych kandydatur za dokonany.

Skolei Senat przyjął kilka projektów 
uslaw ratyfikacyjnych różnycli konwencyj 
międzynarodowych. Zamykaiac posiedzenie 
marszałek zawiadomił izbę o zgłoszeniu przez 
sen. Jaroszewiczowa intemelacji w sprawie 
projektowanego rozporządzenia o zwalnianiu 
meżatek Interpelacja ta jest skierowana do 
pana premjera. (M)

Sprawa tranzytu przez Pomorze 
przemilczana przez prasę niemiecką

WARSZAWA. 4. II. — Jak twierdza, w 
kołach DoKtycznych. w Berlinie zaczęły 
się rozmowy polsko - niemieckie w sora- 
w'e uregulowania należności za tranzyt przez 
Pomorze. Strona niemiecka nle przedłożyła do 
tyehezac olanu likwidacji tvch zaległości.

Przedstawiciele rządu Rzeszy dali do 
poznania, że natchetniei pragnel'bv uregulo­
wać znaczna cześć należności w drodze do­
staw inwestycyjnych.

Prasa niemiecka najwidoczniej na rozkaz 
ministerstwa propagandy przemilczała dysku­
sje. która w sprawie należności za tranzyt 
przez Pomorze toczyła sie w komisji budże­
towej sejmu.

Echa uroczystości ku czci 
Pana Prezydenta

Z W a r s z a w y , donosi (PAT): 3. b. m. 
wieczorem w Teatrze Wielkim w Warszawie od 
był się koncert ku uczczeniu imienin Pana Pre­
zydenta Rzeczypospolitej. Koncert zorganizowa­
ny był dla młodzieży szkół zawodowych wie­
czorowych. Sala teatralna była udekorowana cho 
rągiewkami o barwach narodowych. Akademię 
zagaił p. A'fons Kiełczewsk'. nauczyciel gimna­
zjum, kreś'ąc życiorys Pana Prezydenta Prze­
mówienie prelegent zakończył okrzykiem na 
cześć Pana Prezydenta. Po odegraniu hymnu 
narodowego nastaniła właściwa cześć koncerto­
wa z udziałem solistów Orkiestry Filharmonii 
warszawskiej i chórów.

Rokowania handlowe 
polsko - szwedzkie

Dn. 3 bin. rozpoczęły się w Min. Prze­
mysłu i Handlu w Warszawie rokowania han­
dlowe polsko-szwedzkie.

Na czele polskiej delegacji stoi: zastępca 
dyr. Departamentu Handlowego w M .P .iH . 
p. W. Wańkowicz. Ze strony szwedzkiej w 
skład dcl gacji wchodzą pp.: poseł E. Bohe- 
man, jako przewodniczący, dyrektor depar­
tamentu szwedzkiego Min. Spraw Zagr., S. 
Sahiin, radca szwedzkiego Min. Spr. Zagr. 
C. O. Gisle, sekretarz Poselstwa E. de Post 
i konsul szwedzki w Warszawie T. Bergen- 
dahl.

Pierwsze posiedzenie plenarne otworzył 
p. wiceminister Przem. i Handlu dr. Er. Do- 
leżal. Po ustaleniu porządku prac z" wzajem- 
nem iZapoznaniu się z ogólnym materjalem 
rokow’ań, wyłoniono dla poszczególnych spraw 
odpowiednie komisje.

Wieczorem, dn. 3 bm. delegację szwedz­
ką podejmował p. mir.: ter dr. Górecki.
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A ta k  lo tn ic zy  no A d d is -A b e b ^
Włosi gotują się do decydującej ofensywy

L o n d y n  (Teł. wł.). Dzisiejszą nrasa po­
ranna donosi, że dowództwo armjl włoskiej w A- 
bjsynji czyni przygotowania do generalne] ofen-

zywy. W ofęnzywfe tej odegrają decydującą rotę 
eskadry lotn'cze, które wykonać mają pierwszy 
grupowy nalot na Addis - Abebe. (k.)

POCZĄTEK NOWEJ ZAGIĘTEJ BITWY 0 MAKALLE
Asmara. 4. II.
Źródła angielskie i francuskie donoszą z Ad- 

dis-Abeby. że wczoraj rozpoczęła sie zacięta bit­
wa na odcinku Makalie przyczem żadna ze stron 
walczących nie odniosła większego sukcesu. Jak 
sądzą informatorzy angielscy, są to starc’a stra­
ży czołowych w sąsiedztwie drogi Adua-Makalie 
stanowiące wstęp do wielkiej bitwy o opanowa­
nie te] drogi, co zadecyduje o losach Makalie. Ar­
mia włoska w każdym razie jest pewna, że na 
pozycjach tych pozostanie przez kilka mieś ęcy, 
przygotowuje baraki i zapasy żywności na okres 
deszczowy. Przewidując nowe natarcie ab'syń- 
skie na pożycie pod Makalie. wojska włoske u- 
macniaia linje i wznoszą fortyfikacje w miej­
scach. panujących nad terenem sąsiednim.

. Korespondent Reutera donosi z Aksum, że

przybył, tam żołnierz włoski Seclety który ra­
niony pięciokrotnie w bitwie nad rzeka Takazze, 
dostał się do niewoli abisyńskiei, ale zdołał wytn

N e g h e 11 i, 4. II. Po zajęciu budynków, w 
których miał swą siedzibę sztab generalny armii 
rasa Desta. odkryto w wielu z nich wąskie cele- 
nory. gdzie n'ewoln’cy po ciężkie] pracy dzien­
nej, bylj zamykani na noc. przykuci łańcuchami. 
Natarcie wojsk włoskich było tak szybkie i gwaj 
towne, że abisyńczycy w pośpiechu uciekali, nie 
mogąc wszystkiego zabrać. Okrutny los spotkał 
niewolników, skutych łańcuchami. Ponieważ nie 
starczyło czasu na ich rozkucie i zabranie,

Na wczorajszem posiedzeniu sejmowej 
komisji budżetowej p. wicepremier Kwiatkow­
ski wygłosił dłuższe przemówienie, które po- 
dajemy poniżej w obszernem strzeszczeniu.

P. Kwiatkowski na wstępie stwierdził, że 
kryzys obecny — jeden z najbardziej paradok­
salnych i najbardziej niszczący — zmienił kli­
mat gospodarczy.

Obecnie wszystkie funkcje gospodarcze 
przesuwają s'e ku deficytowi a zagadnienie 
utrzymania, rentowności lub choćby tylko 
równowagi zdaje. sie zadan’em opomem i nie­
zwykle trudnem w realizacji. Wszystkie te 
objawy nietylko m‘e om'nełv Polski, ale prze­
ciwnie, spotęgowały s’ę i pogłęb'Iy bardzo zna 
cznie.

Strukturalne niedomagania dałyby się 
sprowadzić do następujących, głównych ele­
mentów:

1) Wieś polska —  reprezentująca dynamicznie 
największy zbiornik «ił ludzkich — jest przeludniona
niezorganizpwana. ustawiona w kierunku od wschodu ... ......v-a  u .u io .w a  z uu 1*1-1.111 u**-

i c.zdi;em^ " ’is' ra *<»!>« « « . • » ! « «
przyszło na świat2) Drugie uderzenie kryzysu przyszło na 

pracy. Nie należy jednak zapominać, że podstawą 
egzystencji chłopa w Polsce jest nie kapitał, ale pra­
ca. Uległ on więo po raz drugi — z całym światem 
pracy — klęsce, która prawie wykluczyła go z zasię­
gu zdolności konsumcyinych.

3) Złagodzenie objawów nadmiaru przyrostu lud­
nościowego zostało uniemożliwione przez zahamowanie 
ruchu emigracyjnego.

4) Pomimo dużego bogactwa w formie pracy i su­
rowców. proces rozwojowy został niezwykle utrudniony 
zarówno przez brak wolnych kapitałów, obliczonych 
na długoterminową amortyzację, iak i przez konse­
kwencje utrudnionego zrastania się trzech dzielnic w 
jeden nowy i jednolity organizm gospodarczy.

5) Urządzenie nowego Państwa i przystosowanie 
iego zniszczonego przez wojnę gospodarstwa do no­
wych założeń handlowych i kalkulacyjnych, wymagało 
wielkiego kapitału zakładowego.

Droga ku odbudowie
Nie mamy innych możliwości i innej dirogl 

ku odbudowie gospodarczej iak podjęcie wy­
tężonej, trudnej i cłeżkie» pianowej pracy nad 
odbudowa s'ł gospodarczych i organizacyjnych 
naszego społeczeństwa.

Jedno stwierdzenie i w tern miejscu mus' 
być dokonane. Rezultaty pozytywne zostana 
osiągnięte tern prędzej i tem pewniej, a Jch 
zas'eg bedzle tern szerszy i tem trwalszy, im 
s’infei zdołamy zmobilizować wole społeczną. 
Jeżeli egoizm bedzie stopniowo spychany 
przez instynkt społeczny. Jeżeli pocznie sie wy 
łanjać rzetelna walka poglądów o rzeczy waż­
kie i istotne, ieżelf rzucane hasła i programy 
będą wsparte na świadomości, że stawiający 
je wvpeTn'łbv je. gdvbv sam ponosił odpo­
wiedzialność. to dodatnie fezultaty mogą 
przyjść znacznie wcześn’ei. niż dz’ś wolno 
przewidywać.

Ważne orzeczenie 
Sądu Najwyższego
w  sp raw ie  nadgodzin

***•* cywilna Sądu Najwyższego ogłosiła donio- 
sf<: orzeczenie dotyczące procesów o Godziny nad­
liczbowe 5ad Najwyższy uznał że praca w jrodzi 
nach nadliczbowych wykonana na zlecenie praco- 
dawcy bez osobnego wynagrodzenia stwarza do­
mniemanie wzbogacenia się pracodawcy i na nim 
ciąży obowiązek przeprowadzenia dowodu iż z pra­
cy takiej nie odniósł korzyści. (C I I  2830/55).
- tesro orzeczenia, pracodawcy będą mu

sieli udawadniać że zatrudnianie personelu w go- 
dżinach nadliczbowych nic przyniosło im korzyści 
potąd dowód ten ciążył na pracownikach występu­
jących o wynagrodzenie za godziny nadliczbowe.

Okrucieństwa Abisyńczyków

Do zadań fundamentalnych ’ wstępnych 
zaPczvć trzeba akcję maiaca na celu przy­
wrócenie równowagi budżetów publicznych. 
Akcja zrównoważenia budżetu państwowego 
w okresie kryzysu nie jest zadaniem latwem 
Jednak przy obecnym stanie rzeczy budżet 
nasz w cyfrach globalnych jest realnie zrów­
noważony s jeśli posiada usterki, to w grani­
cach minimalnego błędu.

W ady system u p od atk ow ego
Analizując stronę dochodowa przedłożo­

nego preliminarza skonstatować trzeba, że da- 
n’ny nnhilczne sfanow'a okrągło 54 proc., mo­
nopole 27 proc., administracja 13 proc, i przed­

PLAN LIKWIDACJI PRZEROSTÓW ETATYZMU
Drugicin zagadnieniem, zwiazanem ze stro 

na dochodowa budżetu, to bezpośrednia dzia­
łalność gospodarcza państwa. Zadaniem na-

skarbu Dlatego P. minister, nie będąc doktry­
nalnym przeciwnikiem etatvzmv. wvpow'ada 
sie nrzeciw r>odrzi>can>u naństwn wszvctkleh 
deficytowych, zdezorganizowanych i przesta­
rzałych przedsiębiorstw.

I w tei dz'edzfn'e zostałv poczyn'one pew­
ne posun'ecia- a) została powołana komisja 
dla zbadania tegn zagadnienia, b) nowe Inwes­
tycje w przedsiębiorstwach oańsfwowvch bę­
dą badane -z punktu widzenia ich celowości 
gospodarczej, c) zostana unormowane prze- 
msv bHancowe i nodałkowe. d) nasłani snrze- 
daż niektórych obiektów w rece kapitału kra­
jowego przy zanłacie części gotówka, z unrzv 
wileiowaniem poda/kowem i zobowiązaniem 
utrzymanie przedsiębiorstwa w7 ruchu. 

R ów now aga b u d żetow a
Przv uwzględnieniu zmian, zaproponowa­

nych przez referenta oraz nrzvietvcb do budże­
tu ’nnvch ministerstw, zamykamy stronę do­
chodu suma 2.221) "W °ti(i zł. a stronę rozcho­
dów suma 2.220.193.577 złotych (nadwyżka: 
76.323 zł.)

Stan rynku pieniężnego
Nastepn'e p. wiceprenfer przeszedł do 

scharakteryzowania sytuacji na rvnku pienięż­
nym. Sytuacja ta w Polsce w mieś, grudmu 
f styczniu uległa naogół dość korzystnej po­
prawie. Jeśli chodzi o sytuacje walutowa w 
Ranku Polskim, to w grudniu mieliśmy nad­
wyżkę skuou walut, a w stvczn’u bardzo nie­
znaczny odpływ, nie nrzekraczaiacy 4 mili, 
zf. Stan zapasów złota w mieś. stvcznfu po­
został niezmieniony Wzrost kapitalizacji wew 
nefrznej rozwija sie normalnie.

Przyrost wkładów w PKO. wyniósł w 
grudniu około 9 milionów zł. a w styczniu rb. 
około 13 o m'lj. zł. Rynek walutowy jest spo­
kojny. rentowność operaeyj bankowych w 
bankach prywatnych wzrosła w r. 1935 w 
porównan’11 z r. 1934.

P lan  in w esty cy jn y  na ro k  lu .in
W dalszym cagu p. wicepremier poświę­

c i szereg uwag zagadnieniu wydatków poza­
budżetowych. W roku budżetowym 1936-37 
n>e przewidujemy pokrywania iakichkolwiek 
wydatków zwyczajnych w drodze operaeyj 
kredytowych. Natondast przewidujemy tak'e 
operacie na cele wydatków nadzwyczajnych, 
ti. ściśle inwestycyine. Jest to zarówno po­
trzeba gospodarstwa społecznego, iak i po­
trzeba skarbu państwa, a nie „nakręcanie kon*

knąć się. Pomimo ran I wycieńczenia, błądząc 
przez kilka dni i nocy, dotarł do linii zajętej 
przez ..czarne koszule11 włoskie. (PAT.)

L o n d y n , 4. II. Agencja Reutera donosi z 
Addis-Abeby: Według wiadomości, pochodzą­
cych ze źródeł abisyńskich, upadek Makafle jest 
nieunikniony. Miasto okrążone jest przez woiska 
abisyńskie. Ab:syńczycy zmienili bieg rzek1. 
przepływa'ącei przez Makalie, pozbawiając w 
ten sposób garnizon włoski wody. (PAT.)

barbarzyńscy „panowie" pozabijali swych nie­
wolników. To też straszny obraz przedstawił się 
Włochom, gdy niemal we wszystkich domach 
znaczniejszych abisyńczyków znaleziono zmasa­
krowane zwłoki niewolników. Władze wojskowe 
włoskie poleciły sfotografować pomordowanych 
niewolników, a odbitki przesłano do Rzymu, 
skąd odesłane zostana do Ligi Narodów, celem 
poinformowania Europy o barbarzyństwie Abi­
syńczyków (AP.)

siębiorstwa 6 proc. Nasz system podatkowy 
posiada wiele istotnych wad merytorycznych 
i formalnych. Obok znacznego obc'ażen'a 
i bardzo nierównomiernego rozkładu cięża­
rów. 'stn'eje nadmiernie rozbudowany system 
przywilejów podatkowych, a aparat fiskalny 
przeciążony f zdezorientowany popełnia nie­
kiedy rażace błędy. Przebudowa tego syste­
mu. to zadanie niezwykle skomplikowane w 
okresie wyczerpania zasobów i rezerw skar­
bowych. Do gruntownej i merytorycznej re­
formy nie jesteśmy w chwali obecnej przygo­
towań'. mimo to 1 obecnie istnieć możliwość’ 
przygotowania nroiektów zasadniczych I sca­
lenia niektórych podatków.

iunkturv“ w sposób sztuczny. Przygotowywa­
ny plan inwestycyjny na rok 1936 Jest dość 
skromny. Plan ten nie uzyskał jeszcze apro­

INTERESUJĄCE PROPOZYCJE REFERENTA BUDŻETU 
MIN. SKARBU

Todczas wczorajszego posiedzenia komi­
sji budżetowej sejmu roztrząsano preliminarz 
budżetowy ministerstwa skarbu. Referent, po­
seł Hołodyński, wygłosił na wstępie przemó­
wienie, w którem omówił wszystkie działy min. 
skarbu.

Najbardziej charakterystyczną część wy­
wodów referenta podajemy niżej w streszcze­
niu:

Konźecznośc redukcji przerostów 
administracyjnych i etatyzmu

Jedyną drogą trudną bardzo, ale skuteczną, jest 
wogóle redukcja funkcji Państwa, do której należało­
by przystąpić natychmiast z całą energią i naciskiem. 
Redukcję funkcyj Państwa rozumiem jako usuwanie 
przerostów administracyjnych i likwidację etatyzmu

Co do przerostów administracyjnych, musimy zdać 
sobie sprawę że konieczne iest ustanowienie ścisłej 
hierarchii tych potrzeb i zatrzymanie się na zaspaka­
janiu tylko najniezbędniejszych. Tymczasem nasz 
..Dzienik Ustaw" i dzieniki rozporządzeń poszczegól­
nych ministerstw mówią nam o ciągłem rozszerzaniu i 
pogłębianiu ciężarów. Najwyższy czas stanowczo z , 
tem zerwać. Tendencje takie łączą się śc’śle z zapo- i 
wiedzią wicepremjera Kwiatkowskiego o kasowuniu * 
zbędnych urzędów.

Jednak pożądane kasowanie nie jest jeszcze 
wszystk em. Wielką koniecznością jest zmiana trybu 
pracy naszvch urzędów Zdecydowane iego uprosz- 
czenie Reformę trzeba zacząć od zniesienia komisji 
dla usprawnienia administracji, gdyż droga opracowy­
wania całych nowych systemów nie prowadzi absolut­
nie do niczego. Usprawnień em i zwłaszcza uprosz­
czeniem musi się zaiąć absolutnie każdy urzędnik

Z tą sprawą łączy s'ę ściśle zagadnienie urzędni­
cze. Lważam że uposażenia indywidualne są niewy­
starczające. Ale ogólna suma na uposażenia w bud­
żecie iest za wielka i nadal utrzymana być n:e może 
Nasuwa się bezwzględna konieczność redukcji.

R ed u k cja  jest n ieu n ik n ion a
Z zestawienia ilości pracowników w urzędach i 

przedsiębiorstwach państwowych widać że niema wy­
raźnej linii zmn ejszenia ilości urzędników i dlatego 
koniecznem jest natychmiastowe zapoczątkowanie ak­
cji redukcyjnej- Ta sprawa musi się wiązać z reduk­
cją lunkcyj, ponieważ inaczej redukcja urzędników 
nip nastąpi
Jed en  m łod y na m iejsce  trzech  sta ry ch
. W zw ązku z tem referent zgłasza poprawkę' po­
legającą na tem. żeby mimo że nieraz przewidziana 
ilość etatów nie iest obsadzona, i sumy prełiminowa- 
ne na etaty nie są wykorzystane, na każdych trzech 
ubywających urzędników wolno było przyjąć tylko je­
dnego nowego Poprawka ta niema obejmować urzęd­
ników od dyrektora departamentu wzwyż, wojska 
K O P-a .straży granicznej policji nauczycieli szkol 
powszechnych i gimnazjów, profesorów wyższych uczel­
ni i sędziów

Spraw a aw ansów 7 i m ło d z ieży
Z tem zagadnieniem łączy się sprawa awansów i

baty rządu, mogę wfec jedynie powiedzieć, na 
iakicli opiera sie zasadach. Zasady te sa naste- 
puiace: nie wyczerpywane wewnętrznego 
rynku finansowego, mobilizacja należności z 
rynków zagranicznych. oparc*e Inwestycji na 
możliwie stuprocentowych zakonach w krain, 
tendencja ^edukowania należności dłużnych 
u dostawców.

Poprawa sytuacji skarbu
Charakteryzuiac dotychczasowe prace 

rządu p. wicepremier podkreślił, że skutki 
częściowe, dodatme. z wydanych dekretów 
powstały inż w okresie końca grudnia < cal. 
go stycznia. Wpływy skarbowe, po odtecb- 
danin nadzwyczajnych, sa nieco większe. n'z 
w analogicznych okresach przed fokiem. Sv- 
fuacia kasowa poprawiła s’e a ultimo stycznia 
bvło znacznie łatwiejsze niż w okres'e paź­
dziernika ' grudnia.

Najpilniejsze zadania
Jakie teraz stoia przed nami zasadn’cze 

cele, do których powinniśmy dążyć zapytuje 
w’cenrem;er?

1) Musimy na p'erwszem mfeiscu posta­
wić systematyczne wzmocnienie gosoodar 
stwa wsi. a drobnego rolnictwa w szczególno­
ści 2) Musimy zwrócić uwagę na zdohvwan'e 
rynku wewnętrznego orzez nasza produkcie, 
a w szczególnoścf na zdobvwan’c kresów 
wschodnich. 3) Musimy dażvć do ochrony pro­
cesów rentownych w gospodarstwie. 4) Mu­
simy dażvć do rozwoju przemysłu, handlu l 
rzemiosła, opartego o własny surowiec 1 po­
trzeby rynku wewnętrznego. 5) Musimy 
nrzciść następnie do planowania inwestycyj 
w tvm celu, ażeby umożliwić planowanie nrac 
przemysłowych. 6) Dostosowanie nowych o- 
neracyi finansowych zarówno zewnętrznych 
iak I wewnętrznych do możliwości płatniczej 
w Polsce 7) Reforma naszei ekspansji handlo­
we!. a wfec taka przebudowa naszych trakta­
tów handlowych < taryfy celnei. któraby wy­
rażała iakaś podstawowa mvśl. 8) Wreszcie 
ostatn' punkt, który z mojego punktu widze­
nia i dla reprezentowanego przeze mnie re­
sortu fest dziś naiważn ciszy — iest to oszczed 
ność w wydatkach publicznych państwowych 
i samorządowych.

Nie nragne panów łudzfć. że hasła te sła­
na s'e wkrótce pełna rzeczywistością Przej­
ście od stanu obecnego do stanu normalnego 
iest zadaniem niesłychanie trudnem. Sa iednak 
w h'storii narodów realna dowody n’ezwy- 
kłvch i nieoczekiwanych sukcesów. edv zła- 
wiła sie skoncentrowana wola społeczna, śwda 
domość celu, wysiłek oracv » cierpliwości. 
Dlatego wysiłku zbiorowego nragne zjednać 
iakniaiwfece' dróg społecznych n>e w <tnle 
Interesu rządu lecz w imię przyszłości f roz- 
woiu państwa ' narodu i w imię lepszei przy­
szłości licznych rzesz naszych obywateli.

młodzieży Nowi urzędnicy byliby przyjmowani na 
najn ższe stopnie, a luki spowodowane przez uovtek 
urzędników wyższych stopni byłyby zastępowane przez 
urzędników pracujących już w danej dykasterfi co 
odkorkowałoby możność awansów Na nowych urzęd­
ników należy przyjmować przynajmniej połowę i  
wyższem wykształceniem co rozwiąźe sprawę zatrud­
nienia młodzieży kończącej wyższe studia i poprawi 
poziom urzędników.

Redukcja powinna obiąć przedewszYstkiera urzęd­
ników kontraktowych. żeby nie obciążać budżetu no- 
wemi emeryturami.

N ie w olno m ech an iczn ie  o b c in a ć  
em erytu r

Mimo, że poszczególne emerytury nie sa wysokie, 
globalna suma emerytur obciąża budżet nadmiernie 
wysokim odsetkiem Polityka emerytalna po wojnie 
była nazbyt liberalna.

Czis-aj liberalizm w zaliczaniu nrzędn:koro lat 
do wysługi należy ograniczyć, będzie to mn eisrem 
złem, niż mechaniczne obcięcia emerytur tvm którzy 
iu ż ie  pobierają Należy zrewidować sprawę wypła­
cania emerytur tvm którzy zostali zatrudnieni po 
przejściu na emeryturę w przedsiębiorstwach pań­
stwowych publiczno - prawnych, akcyjnych Drożą­
cych do Państwa itd.

Dyskusia
Po przemówieniu wicepremiera rozpo­

częła sie długa dyskusja.
Stwierdzono, że nadzieje Dokładane w 

Dodatku dochodowym zawiodły i że n'e sta­
nowi on wcale fundamentu naszei skarbowo- 
sci. Uskarżano sie dale? na n:eodnowiedn’ sto­
sunek egzekutorów do nodatnika. a dos. Dłu­
gosz wysunął nro.iekt nowrócenia do od-dania 
egzekucji na wsi wóitoin f sołtysom za oew- 
nem wynagrodzeniem.

Domagano s'e unormowania nakazów 
Płatniczych.

Uznano za konieczna reforme świadectw 
Drzenivsłowvcli W'taiac z radością dążenie 
minfstra do UDroszczen'a systemu opałkowe­
go apelowano o jaknaiszybsze wprowadze­
nie tego w życ’e.

Dyskusja generalna nad budżetem
W a r s z a w a .  4 b. m. Komisja budże­

towa Sejmu kontynuuje dzisiaj rozpoczętą 
wczoraj dyskusję nad budżetem minisiers.wa 
skarbu. Ponieważ na dzi-iaj wyznaczono de­
batę generalną nad całością budżetu, komisja 
polączoła obie dyskusje w jedną. Dzisiaj ko­
misja dyskusję tę zakończy, a temsamem za­
kończone zostanie drugie czytanie prcUmi la- 
rza budżetowego.



S tr . 3 Środa, dn ia  5  lu teg o  1 9 3 6  t~, S tr . 3

W omłocie
Porządkowanie gospodarki samorządu War­

szawy odbywa się, niestety, z bardzo żywym  
współudzi, 'ern uładz prokuratorskich i sądo­
wych. Co kilka tygodni wychodzą na jaw afery 
wręcz horendalne; łapownictwo, defraudacje, 
oszustwa przy dostawach, rozbudowany do osta­
tecznych granic system protekcyjny, samowola 
miejskich kacyków — oto atmosfera, w jakiej 
sprawowano zarząd nad wielkim majątkiem 
stolicy i gospodarzono budżetem kilkudziesię- 
ciomiljonowym. Jedną z najciemniejszych plam 
na obrazie tych fatalnych stosunków, których 
symbolem jest b. wachmistrz w roli dyrektora 
wielkiego zakładu miejskiego, — staje się fakt, 
ie  skorumpowany zarząd miejski w  sposób 
wręcz bezprzykładny wyzyskiwał urzędników: 
były fundusze na pensje dygnitarzy i na ciem­
ne interesy, na których miasto okradano, ale 
pracownicy musieli urządzać głodowe demon­
stracje, by się doczekać wypłaty poborów.

lf' okresie, gdy za każdy fakt działania na 
szkodę skarbu obciąża opozycja odpowiedzialno­
ścią obóz pomajowy, gdy nawet tc „czystki'. 
przeprowadzonej przez szefów obozu wśród roż­
nych rycerzy koniunktury politycznej, czyni się 
ikt oskarżenia przeciw reżimowi — trzeba 
tryraźnie. powiedzieć, że wspomniane sfery 
i skandale działy się w zarządzie miejskim 
Warszawy właśnie wtedy, gdy w radzie miej­
skiej i za kulisami rej wodziły kluby opozy­
cyjne z endekami na czele.

«
TV Truskolasach pod Częstochową dokona­

no obrzydliwego świętokradztwa i sprofanowa­
nia kościoła. Agitatorzy wiadomego obozu, nie 
czekając na wynik śledztwa, rozpuścili wieść, 
że zbrodnia jest dziełem żydów. Podburzeni 

, przez te podszepty włościanie porozbijali stra­
gany żydowskie i poturbowali żydowskich prze­
kupniów. Tymczasem władze śledcze ujęły 
sprawcę obrzydliwej profanacji w osobie sym­
patyka Str. narodowego i brata czynnego dzia­
łacza tej partii.

Jeśli działacze N. D. przypuszczają, że 
istotnie walczą z żydami, urządzając oparte na 
fałszywych poszlakach bijatyki — dowodzi to 
ciasnoty ich politycznych horyzontów. Nie taka 
jest bowiem droga do rzeczywiście skutecznej 
walki z zalewem żydowskim.

Przez okienko humoru
W SADZIE.

Sedz’a: — Czv pan nie żałujesz, żeś peł­
na szklanka niwa rzucił swemu przeciwniko­
wi w głowę?

Oskarżony: — Prawda, żał mf teraz. — 
Pawmieniem był najprzód piwo wvnić

RÓŻNICA.
— Jaka jest różnica między mocarstwa*

m» a żona?
— Po zerwaniu stosunku m’edzv mocar­

stwami iest wojna, zaś po zerwaniu z żoną 
ma sle spokój.

OBRAZIŁ GO.
— Tv masz pojęc’e. Izydor, o  to za lar 

dak ten Zyłbermacher? On wczoraj nazwał 
mn'e „sfarv osioł*.

— A to dopiero! Przec’eż ty jeszcze m'e- 
masz cztcrdziestk'!

KAWALERSKIE PRZYZWYCZAJENIE.
— Chcesz s'e rozwieść z meżem? Ależ to 

przykładny małżonek. O co cl właściwie tho- 
dzi?

— O jego fatalne przyzwyczajenie: wsła- 
}e często o drugiei w nocy ł wydaje mu się, że 
musi wracać do domu.

WIELKA TROSKA.
— Proszę pan1. p’c<; pani wyżarł mi wła­

śnie / łvdki kawał ciała.
— Och. mói Boże’ A weterynarz pozwo­

li? mu jeść tylko biszkopty... 

NIEPRAKTYCZNA.
— Panno Juljo. czy to prawda że pocału­

nek bez miłości ta jak iaiko bez soli?
— Nie wiem. Przez moje całe życie, nie...
— No... no...
— Nje jadłam iąjka bez soli.

PO MIODOWYM MIESIĄCU.
— Dlaczego powiedziałeś panu Zajączko­

wi. że ożen'leś s'e ze mna ponieważ doskona­
le gotuje? W’esz przecież, że ze mnie nietęga 
go?padvni.

— Musiałem nrzec’eż coś wymyślfć na 
swoje usprawiedliwienie

Z ULICY.
— Czego chcesz?
— Jałmużny. Pan byle jakim pijakom roz- 

daic dvchv- a mnie to nic?
— Boś tv w'd-ocznie njP byle jaki obak

DOMYŚLNY
Mamusiu, dlaczego ciocia do nas nie przy 

chodzi?
— A bo od m’esieca iest w kapelach.
— Ho. ha! To dopiero mnsiala być brud­

na!....

TEŻ WOLI.
— Dziecko, masz natychmiast zjeść wszy­

stką zupę! Niejedno dziecko byłoby zadowo­
lone, g 'yby połowę z tego miało.

— Ja także, mamo.

Apel posła Sikorskiego o rozwój dróg wodnych

Pilna potrzeba bodowy kanału Warta -  Gopło -  Wisła
W czasie obrad nad budżetem ministerstwa ko- I kacii podniósł, że wydatki na drogi wodne zmniei- ] 

munikacii niesłychanie ciekawe uwagi wypowiedział I szvłv się w budżecie na 1.400.000 zł. w budżecie 
p. poseł Sikorski. Mówił on m. i: I nadzwyczainym i na 1.280.000 w budżecie zwy-

Sprawozdawca budżetu ministerstwa komuni- * czainym zaznaczył przytem, że straty, spowodowane

RZĄD POLSKI PODJĄŁ ROKOWANIA
o zmianę sposobu obsługi i spłaty dwóch pożyczek zagranicznych

W a r s z a w a .  4. II. Wobec zanotowania 
przez niektóre dzienniki pogłosek i domysłów na 
temat starań rządu w kierunku zmniejszenia cią­
żącej na budżecie państwa obsługi zadłużenia 
zewnętrznego — dowiaduie się Ajencja „Iskra** 
ze źródeł miarodamych. iż starania te nie obej­
mują zagranicznych pożyczek emisyjnych.

Jak dalei Informują Ajencję „Iskra**, rząd I 
polski wszczął starania o załatwieni sprawy I 
t. zw. pożyczki tytoni°wei i w tym celu pertrak- 1

GZY ZŁOŻA NAFTOWE W 
Coraz mniej wierceń i

W  ostatnim numerze „Przemyślu Nafto- 
wego“ ukazało się omówierie położenia prze­
mysłu naftowego w Polsce w r. 1935. Z arty­
kułu tego wynika, że ilość wydobytego surow­
ca ropnego we wszystkich trzech okręgach 
górniczych (Drohobycz, Jasio i Stani=lawów) 
wyniosła w okresie sprawozdawczym około 
51,3 tys. cystern (po 10 tys. kg.), co w po­
równaniu z rokiem poprzednim stanowi 
zmniejszenie o przeszło półtora tysiąca cy- 
stern. Należy jednak podkreślić, że ubvtek 
ten jest mniejszy, niż w latach ubiegłych. 
W  r. 1935 nie było obfitszych dowierceń no­
wych złóż, co mogłoby pokryć nie lobór. Je­
dnakże każdy otwór wiertniczy otaczano szczie 
golną pieczołowitością. Po 'nieść rów~i?ż na­
leży zasługi pos*ęoującej ustawicznie tech­
niki eksploatacyjne,' w Po'sce. Jeżeli chodzi 
o rejony, to o spadku wydobycia zadecydo­
wało zmniejszenie produkcji w rejonie borv- 
sławskim. W  okręgu jasielskim nastąpiła na­
wet zwyżka o 300 cystern. Podobnie niespo­
dziewaną zwyżkę wykazało zagłębie stanisła­
wowskie.

W  dziedzi"ie cen ropy żaznaczvła się 
poraź p :erwszy w tej formie s fabi’izacja i 
tendencja wyrównana. Wyrównany poziom

NASZE OKRĘTY „M S  PIŁSUDSKI44 i „BATORY44 
WYWOŁAŁY POPŁOCH NA MORZACH

W kołach naw'gacy:nych wie'kie wrażenie 
zrobiła wiadomość, że wykańczany obecnie w 
Anglji wielki transatlantyk linii Cunard . White 
Star „Oueen Mary14 ma być wciągnęły na hstę 
t. zw. „okrętów kabinowych4', t. zn.. że za prze­
jazd tym okrętem pob;erane beda stosunkowo 
niskie opłaty. Ponieważ krążą pogłoski, że za 
przykładem „Oueen Mary“ póidzie przebudowy­
wana obecnie „Normandie*4 — można s e obawiać 
wolny taryf pasażerskich między poszczegolnemi 
Uniami łransatlantyckieml

Przechodzenie zbytkowycli nawet narowców 
do kategorii ..kafrnowef ‘est bezwatoienfa wy­
nikiem kryzysu gospodarczego Zarządy wielkich 
towarzystw transatlantyckich nie mogły przy­
tem zamknać oczu na wielkie nOwodzenle k^by 
nowycb statków, lak „Cliamplain4 1 ..Lafayette 
°raz M/S ..P'łsiidskl“. który noszedł leszcze da­
lej. bo na czele postawił klasę turystyczna. Do­
noszą. również, że Hnje francuskie oraz holender-

ECHA PROFANACJI KOŚCIOŁA
W  dniu wczorajszym pisaliśmy o ujęciu 

sprawcy profanacji kościoła w I ruskolasach 
pod Częstochową. Oto szczegóły tej zbrodni 
i zajść, jakie w następstwie wynikły, w re­
lacji „Gońca Częstochowskiego":

„Kieruj2my się na plebanię i korzystając z uprzej 
mości ks. proboszcza Sznaiderskiego. oglądamy stary, 
liczący 200 lat kościół, wznoszący się na wzgórzu Głó­
wny ołtarz z obrazem Matki Boskiej Truskolaskiei 
przedstawia bolesny widok świętokrarlzkiego zniszcze­
nia. Na pierwszy rzut oka stwierdzić można że ohy­
dnym zbrodniarzem nie kierowała chęć rabunku, lecz 
wyłącznie i iedynym celem była profanacja i niena­
wistna zemsta Metalowa korona z nad oblicza Matki 
Boskiej oderwana j złamana świętokradzką ręką leży 
porzucona na ołtarzu Natomiast przedstawiające wię­
ksza wartość korale wiszą na obrazie naruszone. Po­
rzucona leżv patena do rozdzielani Komun ji św 
Jest pogięta zbrodniarz bowiem wyważał nią drzwicz­
ki do tabernakulum, po wyłamaniu którego wydobył 
puszkę i uniósł ‘ze sobą kilkanaście komunikantów 
oraz dużą hostję natomiast trzy komunikanty porzu­
cił na ołtarzu i Da stopniach Poza komunikantami mc 
nie było zrabowane duża puszka z ofiarami obok oł­
tarza. od którei ukręcona iest kłódka, rozbita została 
raczei dla upozorowania rabunku. Poprzestawiane li­
chtarze porozrzucane obrusy na ołtarzu dopełniają 
przeimuiącego obrazu zniszczenia.

Prowokacyjne świętokradztwo musiato być doko­
nane prawdopodobnie około godz 10 wiecz. w ub 
niedzielę, później bowiem do godz 4-ei nad ranem, 
iak zwykle czuwał dozorca nocny Złoczyńca dostał 
się do kościoła przez boczne drzwi w kruchcie które 
z łatwością wyważył Z kruchty wszedł na chór stam­
tąd zaś zeskoczył do kościoła przyczem złamał balu­
stradę w ławce Obraz był zasłonięty zasuwą z wize­
runkiem św Mikołaja, to też zbrodniarz naipierw 
udał sie za ołtarz i odsłonił zasuwę, zanim przystąpił

tu’e z rządem wtosk'm o spłatę tego kredytu 
drogą zużytkowania lego funduszu rezerwowego

Równocześnie na rynku francuskim rząd p°l 
skl toczy rokowania o zastosowanie pewnych 
ulg w obsłudze międzynarodowego kredytu z 
1925 r.

Żadne natomiast rokowania w sprawie zmian 
w obsłudze zagranicznych Dożvczek emisyjnych 
nie toczą stę. (ISKRA).

POLSCE WYCZERPUJĄ SĘ  
’ zagłębiu naftowem
cen umożliwiał spokojniejszą kalkulację, i 
pracę wiertniczą. Obraz wysiłku przemysłu 
naftowego w kierunku zapewnienia sobie su­
rowca na przyszłość daje zestawienie uwier- 
conych metrów'. W  ciągu 11 miesięcy ub. r. 
uwiercono 76,9 tys. m. wobec 77,9 tys. m. 
w całym 1934 r.

Konsumuje produktów’ naftowych w kra­
ju stała nadal na dość niskim poziomie. W 
kraju skonsumowano prawic 32 tys. cystern 
wartości około 93 milj. zł. Z zestawień cyf­
rowych wyrika, że sprzedaż krajowa wykazu­
je naw7et pewną zwyżkę, lecz ceny za produk­
ty spadły i utarg obniżył się o około 800 
tys. zł. Również wartość eksportu zmniej­
szyła się do 20 miljonów zł. wobec 26 milj. 
zł w r. 1934.

W dziedzinie cen nastąpiła w r. 1934 
zniżka cen nafty o 25 proc.. Również w 1935 
r. zrob:ono dalszy krok w tym kierunku.

Ogó'em biorąc, sytuacja przemysłu naf­
towego w 1935 r. była jeszcze trudna, jednak 
należy za’iczyć do pocieszających objawów 
żywy ruch wiertniczy, który musi doprowa­
dzić do odkrycia nowych terenów roponoś- 
nymu

skię również przerobiły swoje okręty.
Na tym tle obawiać s;e należy, że dotych­

czasowe międzynarodowe porozumienie linii °- 
krętowych ulegnie rozbiciu.

Naigorzei przedstawia się sytuacja w Danji. 
Po dłuższym okresie niepewności oo do możli­
wości dalszej eksploatacji duńskiej linii okręto­
wej do Ameryki, oświadczył ostatnio^ minister 
Handlu, że projekt udzielenia pożyczki na, bu­
dowę 2 nowoczesnych statków dla tei linji nie 
uzyskał poparcia parlamentu. Ponieważ stary to­
naż nie nadałe się już do należytej eksploatacji 11- 
nji transatlantyckiej — ma być odwołany w dn. 
21 lutego rb odiazd statku „Frydejwk VIII44 do 
Ameryki, statek ten zaś ma być wystawiony na 
sprzedaż. Trzeba zaznaczyć, że nasz M/S Pił­
sudski zabierał w ostatnich swoich podróżach wie 
lu podróżnych z Danii do Ameryki robiąc tem 
dużą konkurencie dla duńskich Unii okrętowych.

I ZAJŚĆ W TRUSKOLASACH
do dzieła najwyraźniej celowej profanacji. Udek! tą 
samą drogą, przyczem niewiadomo, dlaczego wciągnął 
za sobą na chór zabraną z za ołtarza matą drabinkę

Ks proboszcz iest przygnębiony i z głębokim 
smutkiem mówj o bezprzykładnej profanacji kościoła. 
W  poniedziałek przed godz. 8-mą rano na wieść o 
świętokradztwie tłumy zaległy kościół. , Ludzie byli 
przejęci, oburzeni, wielu płakało na widok wandal- 
skiego zniszczenia. — Oby śledztwo wykryło, kto, mógł 
dopuścić s'ę tak oburzającego czvnu. prowokującego 
najświętsze uczucia serc katolickich.

Od mieszkańców Truskolas dowiadujemy się na­
stępnie o szczegółach zajść W poniedziałek był dzień 
targowy. Na jarmark ściągnęło bardzo dużo ludzi z 
okolic Przybyli też handlarze żydowscy z Kłobucka, 
Krzepic z Częstochowy Nie rozkładali jednak swoich 
towarów, ale trzymali je na 'wozach, iakby przeczu­
wając. że coś niedobrego się stanie. Stragany miejsco­
wych handlarzy bylv porozstawiane na rynku Około 
godz 11-ei rano tłum otoczył cały rynek. Żydzi za­
miejscowi udckli na wozach, powstał popłoch , Stra­
gany w natłoku poprzewracano, szyby kilku okien w 
mieszkaniach żydowskich były wybite parę osób po­
turbowano. nikt jednak poważniejszego szwanku nie 
odniósł. Przybyła policia naipierw z pobliskich Panek 
z Ptzytaini potem autobusami z Częstochowy policja 
w hełmach. Tłum był rozproszony".

Jak wiadomo sprawcą profanacji okazał 
się sympatyk Str. Narodowego, były kościel­
ny, który do popełnienia zbrodni przyznał się.

$
C z ę s to c h o w a ,  4 II. — Onegdaj ks. 

Szn jderski, proboszcz parafji Truskolasy, po 
nabożeństwie wygłosił dłuższe kazanie, w któ 
rem, nawiązując do niedawnych burzliwych 
zajść w Truskolasach, w bardzo surowych 
słowach napiętnował niecny czyn Młynarczyka

w jednym roku przez powódź wvnosiiv 100 milj. zł.
Nie potrzeba podkreślać, co dla tak biednego 

państwa iak Polska oznaczają szkody 100 milj. zł. 
Trudno oczywiście ocenić, jak dalece szkody te po­
wstały przez siły wyższe, a iak dalece spowodowało 
je zaniedbanie naszych dróg wodnych. Nie wchodząc 
jednak w rozpatrywanie tego możnr stwierdzić, że 
arterie wodne zaniedbane u nas są pod każdym 
względem.

Arterie wodne mają podwójne oblicze, — stro­
nę negatywną i stronę pozytywną. Strona negatyw­
na —  to zwalczanie niszczycielskiego żywiołu, który 
trzeba opanować, ażeby nłe niszczył co rok olbrzy­
mich obszarów, a strona pozytywna to wykorzysta­
nie wody jako źródła energii dla transportu n elek­
tryfikacji kraju.

Dla mnie problem ten ma jeszcze głębsze zna­
czenie, jesteśmy krajem ubogim z kapituły, przy 
każdym z budżetów natrafiamy na elementarne w y­
mogi z jednej — a brak środków z drugiej strony. 
Wypływa z tego jedna podstawowa, kardynalna kon­
sekwencja. Każdy grosz winien być wydany jaknaj- 
celowiej. czyli należy uzyskać największy efekt 
przy najmniejszym wysiłku kapitałowym. Operuje 
sie przeważnie cyframi, z których wynika, że Polska 
tak co do gęstości sieci, jak i co do rozmiarów sieci 
w stosunku do ilaści mieszkańców, stoi w Euro­
pie na szarym końcu. Lecz jeśli weźmiemy stosunek 
wartości mienia kolejowego w stosunku do ogółu 
majątku narodowego, to okaże się, że Polska stoi na 
pierwszem miejscu. Na jeden miliard zł majątku 
narodowego przypada kilometrów kolei:

w Polsce 152 kim
.. Czechosłowacji 131 „
.. Niemczech 114 „
.. St. Zjedn. 102 „
„ Francji 84
.. Włoszech 77 „
„ Anglji 41 „

Co z porównania tego wynika? To, ze w pro­
porcji do naszego majątku kolejowego, najwięcej 
ulokowaliśmy w kolejach. Przy budżecie 2 miljar- 
dowym, budżet kolei dochodzi do miljarda zł, a bi­
lans kolei wynosi 8Vk miljarda zl. Natomiast mając 
bodaj że najidealniejsze warunki wodne, czyli po­
siadając olbrzymie kapitały naturalne, nie wyko­
rzystujemy ich w ten sposób jak inne bogatsze 
państwa.

Polska w pierwszej linji przewozi na dalekie 
odległości tanie surowce jak węgiel, drzewo, rudę, 
kamienie, zboże itp. Kalkulacja tych towarów nie 
wytrzymuje nawet deficytowych eksportowych sta­
wek kolejowych, a cóż dopiero stawek wewnętrz­
nych. Natomiast transport wodny kosztowałby tylko 
% tych stawek. Będąc najbiedniejszem państwem, 
stosujemy droższe środki przewozowe, mając najlep­
sze warunki dla tańszej wodnej komunikacji.

A przecież przy transportach tych, nie szyb­
kość a taniość decyduje. Gdyby bowiem szybkość 
miała decydować, to transportowalibyśmy wszystko 
samolotami. Zdaję sobie sprawę, że mimo taniości 
wodv, nie możemy z niej korzystać tam, gdzie dzie­
siątki, lub miljony zł potrzebne są dla uruchomieni* 
danej ar ter j i.

Istnieje jednak arterja wodna, gdzie przy drob­
nej inwestycji uzyskuje się olbrzymi efekt, nie sto­
jący w żadnym stosunku do stosunkowo drobnych 
wkładów. Jako przykład podam: Kanał: Gopło —> 
Warta, gdzie przez wykopanie 21 kilometrów kanału 
łączy się dorzecze Wisły i Warty, a już przez wyko­
panie 10 kim rozszerza się sieć wodną o 27 kilome­
trowy kompleks jezior. Należy przytem jeszcze 
wziąć pod uwagę, że cały wydatek ten idzie prze­
cież nieomal tylko na prace i to w województwie 
łódzkiem, w którem istniejące bezrobocie i tak wy­
maga większych zasiłków, aniżeli wartość całego te­
go kanału. A jeszcze moment wtórny: Prze­
kop kanału dokonuje się w terenie torfiastym, pod­
czas gdy kilkadziesiąt kim na północ nad tymże sa­
mym szlakiem wodnym odczuwa się niesłychany 
brak opału.

Reasumując uwagi swe, apeluję do Pana M i­
nistra, ażeby zechcial być Ministrem Komunikacji 
a nietvlko Ministrem Kolei, czyli ażeby zecliciał dą­
żyć do jaknaitańszych środków komunikacyjnych. 
Istniejący brak kapitałów wymaga, ażeby istniała 
pewna hierarchia, pewna ocena w jakiej proporcji 
stoi każdy wysiłek w stosunku do efektu. W danym 
wypadku cały kanał kosztowałby 6 miljonów zł, * 
jaki bvłbv efekt? Połączonoby dwie odwieczne pol­
skie drogi wodne,. przvbliżonobv Wielkopolskę do 
morza, czyli stworzonoby dla Gdyni nowe zaplecze 
i to zaplecze gospodarczo najwięcej rozwinięte. Da- 
nobv Polsce nowy trwały szlak z Wielkopolski przez 
Gopło do morza, szlak, który po części już od króla 
Popiela bvł eksploatowany.

Czy nie można dla takiego celu zmobilizować 
6 milionów zł? Przecież mimo biedy naszej budu­
jemy od czasu do czasu z takiego czy innego fundu­
szu jakiś luksusowy budynek

NIEDOSZŁO OO LICYTACJI 
CYRKU „OIJiM PJA44

Zapowiadana oddawna licytacja masy u- 
padlościowej p. Andrzejewskiego, w skład 
której wchodziły również zabudowania cyrfcu 
„Olimpia" nie odbyła się spowodu braku li­
cytantów. Nieodbycie się tak głośnej licytacji, 
która na długo przed terminem wzbudzała 
zaciekawianie i sensację wśród poznańskiego 
społeczeństwa jest dla nas niespodzianką.

Niemieckie organizacje nacjonalistyczne 
które miały zamiar zakupić gmach cyrku 
„Olimpia" nie stawiły się na licytację. Wobec 
br-ku licytantów licytacja została odłożona 
na termin późniejszy. (L. H.)
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Polska w przekroju
K w itn ie  b ia ły  b ez  . .  •

W ogrodzi o. Władysława Chełstowskie­
go w Świeciu, przy ul. Sadowej, na jednym 
z krzewów bzu rozwinełv się tak tfalece pacz­
ki kw'ecia. że po zerwaniu { przen'es'eniu do 
pokoju, rozwinęły s'e w pełni białym kwieciem 
budząc zrozum'ałv nodz'w. Należy dodać, że 
narówni z kwieciem rozwinęły s’ę też 1’ście 
krzewu.
G rudzień 1935 r . w  p o lsk ie j k om uni­

k a c ji p ow ietrzn ej
W jrrudniu ub. r. samoloty P. L. L. „LOT“ 

kursowały codziennie, nie wyłączając nie­
dziel. miedzy Warszawą a Katowicami, K ra­
kowem, Lwowem oraz raz w tygodniu mię­
dzy Lwowem a Czemiowcami — Bukaresz­
tem — Sofją •— Salonikami.

Ogółem w miesiącu grudniu samoloty 
P. L. L. „LOT“ wykonały 383 loty i prze­
niosły: 1161 pasażerów. 15663 kg towaru 
i bagażu, 27S6 kg poczty i gazet.

Pod względem ruchu osobowego naj­
większa frekwencja panowała na linii Kra­
ków — Warszawa (207) i Warszawa — Kra­
ków (200): pod względem ruchu towarowe- 
co Lwów — Warszawa (3599 kg) j Warsza­
wa — Lwów (2294 kg). Na jwięeej poczty 
lotniczej wysłano ze Lwowa (302 ku), gazet 
zaś z Warszawy do Katowic (705 kg.).

W bieżącym miesiącu samoloty P. L. L. 
„LOT“ kursują na wszystk:ch tych samych 
linjacl), co w miesiącu ubiegłym, a ponadto 
między Warszawą — Poznaniem i Berlinem 
(w miesiącu grudniu ub. r. na linji tej kur­
sowały samoloty Deutsche Lufthansa).

K on tro la  nad dow odam i osob istem i
Jak  się dowiadujemy, Ministerstwo spraw 

wewnętrznych wydać ma w niedługim czasie 
zarządzenie w sprawie kontroli nad dowoda­
mi osobistemi, wydawanemi przez gminy. Jak 
wiadomo, obowiązek wydawania dowodów o- 
sobistych należy obecnie do zarządów gmin­
nych. Jednakże nie wszystkie gminy nadały 
tym. czynnościom odrazu należytą i sprawną 
organizację. Zdarzają się przypadki niedość 
skrupulatnej kontroli nad wystawianiem do­
wodów osobistych i nad ewidencją blankie­
tów, które niedostatecznie strzeżone mogły­
by być użyte dla niewłaściwych celów.

Zarządzenie, przygotowywane obecnie w 
Min. spraw wewnętrznych, ma na celu wpro­
wadzenie ściślejszej kontroli i jednolitej re­
jestracji wydawanych przez gininy dowodów 
osobistych i ich formularzy,

M nry k a ted ry  z  czasów  K azim ierza
O dnow iciela
Robotnicy, pracujący w podziemiach Ka­

tedry Wawelskiej nad urządzeniem krvpty 
Marszalka Piłsudskiego pod wieżą Srebrnych I 
Dzwonów, natrafili na resztki murów katedry 
z czasów Kazimierza Odnowiciela. Odkrycie 
to rzuca nowe światło na dzieje katedry. W 
najbliższych dniach, w miarę postępowania 
robót, spodziewane są dalsze odkrycia.

S p ok ojn y  p rzeb ieg  stra jk u  tram w aja ­
r zy  w  W arszaw ie
W stolicy straikowali przez 24 godz’n 

pracown'cv tramwaiów i autobusów m'eisk>ch. 
tra.ik protestacyjny byf skierowany Drzeciw- 

ko wniesionym do Śeimu proiektom ustaw 
samorządowych W ciągu dnia tramwaje i au­
tobusy nie kursowały. Przebieg 24-god'zinnego 
strajku bvł całkowicie snokoiuy.
R ozw ój p o lsk ie j f lo ty  h an d low ej

P°iska fota handlowa wzbogaciła s'e w r. 
1935 o 16 jednostek o tonażu 16,2 tvs. brutto 
rejestrowanych ton a 9.4 tys netto rei. ton. czyli 
i czba statków wzrosła o 19.2 procent, a pojem- 
ność o 24.7 procent. Powyższy wzrost polskiei 
r - y  handlowej powstał dzięki zakupowi i wy­
budowaniu na stoczniach zagranicznych 25 ied- 
nostek o pojemności powyżei 20 t«n rei. brutto 
ka da. przy Jednoczesnej sprzedaży 9 statków o 
łącznej pojemności 4,7 tys. brutto rei. ton.

Z zak am ark ów  w o ły ń sk ieg o  sek e la r -  
stw a
Z Równego donasza:
We wsi Zarndzie mieszkał 70-letnf Jan 

Barańczuk. bogaty chłop, należący do sekty 
syjonistów. Kiedy żona iego zestarzała się. Ba­
rańczak zaczał sprowadzać sobie coraz nowe 
..zony ‘ do domu, w czem pomagała mu iego 
Pierwsza żona, w ntvśl przenisów sektv. Mimo 
swvch 70 lat Barańczuk czuł sie młodym i rześ 
kim Naipierw wprowadził do domu Nataike 
.śaliorna i zapisał jej maiatek. Gdy iednak 
własny syn począł ęie kochać w Nahornei wv 
rozum'ałv o.ic'ec nie bardz-o sie tęm przejął 
i znów zaczał poszukiwać nowei ..żony“.

Kandydatkę znalazł w osobie Lidy Sere- 
dn.cj wdowy p0 trzech mężach, która bvła 
uważana za Piękność okolicy i otoczona roiem 
konkurentów. Największe szanse póki na ho- 
ryzobce n,e pojawił sie bogaty Barańczuk 
miał syn kolonisty niemieckiego Emanuel Win 
ferie. Barańczuk zaczał piękną Seredmfe na­
mawiać. by s>e przeniosła do jego domu i o-

biecał przepisać na nia majatek. Gdy Serednia 
zaczęła sie ku temu skłaniać, niemiec Wherle 
dobrał sobie jeszcze trzech zdradzonych aman­
tów i pewnego weczora zatłukli Barańczuka 
kijami i siekierami. Morderców w osobach 
Winterlego. Bondarczuka Iwana. Poliszuka A- 
leksego i M'kołaja N'czvporuka zaaresztowa­
no. Zostali oni oddani do dyspozycji sędziego 
śledczego.

Wieści ze świata
Sam olot z d e r z y ł s ię  z  g ó r ę

BUKARESZT. 3. II. — Szczątki samolotu, 
który spadł w Banaclc. znaleziono w górach 
w okohey Cornea Reva, na wysokości 1700 
m. ponad poziomem morza.

Samolot ten w drodze z Aradu do Buka­
resztu dostał sie w gęsta mgłę, wskutek cze­
go strac'ł kierunek i zderzył sfe z góra. Sa­
molot pilotowany był przez |vanovid, jedne-

Zycie Wielkopolski
Poznań.

ŚWIAT PRACY NA RZECZ BUDOWY DOMU ŻOŁNIERZA W POZNANIU
W ostatnim czasie odbyło się w Poznaniu ze­

branie reprezentantów 55 najpoważniejszych orga­
nizacji snoiecznvcb i zawodowych, kłóre weszły do 
utworzonego swego czasu Ogólno-Pracowniczego 
Wielkopolskiego Komitetu Uczczenia Pamięci Pierw­
szego Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego. Na ze­
braniu tern uchwalono jednogłośnie dokonać fuzji 
Ogólno-Pracowniczego Komitetu z Komitetem Bu­
dowy Bomu Żołnierza w Poznaniu i w tvm celu 
wezwać wszystkie organizacje pracownicze Woje­
wództwa Poznańskiego do współpracy przv wzniesie­
niu wspólnemi siłami Domu Żołnierza Polskiego ja­
ko Z.vwego Pomnika śp. Marszalka Józefa Piłsud­
skiego.

W wykonaniu powyższei uchwały prezydjum 
apeluie do wszystkich orgnnizacyj społecznych i za­
wodowych Województwa Poznańskiego. abv wszel­
kie kwoty, zebrane dotychczas na cel uczczenia Pa­
mięci Wodza Narodu zechciały przelewać do Fun­
duszu Budowy Bomu Z.ołnierza w Poznaniu (konto 
czekowe P. K. O. nr. 215.000). bv następnie przy 
sposobności odbywanych właśnie Walnych Zebrań 
członków ufundowano z. czystego zysku zrzeszeń od- 
ncwiednie ofiary na rzecz zamierzonego dzieła, bv 
dalei zechciały rozwinąć jak najintensywniejszą pro- 
nagande wśród członków o wpisywanie się na człon­
ków Komitetu budowy i branie jaknaiżywszego 
udziału w imnrezach, organizowanych przez Komi­
tet Budowy Domu.

DWAJ NIEBEZPIECZNI KIESZONKOWCY 
wpadli w ręce policji

W kolekturze Langnera przy ul. Fredry 
przychwycono na gorącym uczynku kradzieży 
kieszonkowej dwóch, znanych zresztą dobrze 
policji, kieszonkowców Antoniego Marchelę 
z Warszawy1 i Jana Bielowicza z Wilna. Przy­
byli oni do Poznania przed kilku dniami i 
odrazu dostali się pod obserwację policji. 
W  dniu przytrzymania ich — w poszukiwa­

niu odpowiedniego dla swych operacyj tere­
nu — kręcili się obaj wśród interesantów w 
gmachu P.K.O. przy ul. Dąbrowskiego, oraz 
próbowali wyzyskać tłok, panujący w tram­
wajach, a wreszcie rozpoczęli oczekiwać na 
odpowiednią chwilę i ofiarę w kolekturze 
Langnera. Obu kieszonkowców .osadzono w 
areszcie policyjnym.

WSTRZYMANIE KURSU NIEKTÓRYCH POCIĄGÓW
ma zarządzenie Ministerstwa Komunikacji 

wstrzymuje się od godz. 0.01 w piątek, dnia 7 
b. m. aż do odwołania kurs następujących pocią­
gów w okręgu Dyrekcji Okręgowej Kolei Pań­
stwowych Poznań:

1) Na linii Zbąszyń - Poznań - Toruń - Dt- 
Eylau noc. pospieszne nr.: 304 Zbąszyń odj. 1.14, 
Poznań przyi. 2.16, odi 2.29 Toruń. Drzyj. 4 26. 
303 Toruń cdi. 0.26. Poznań przyi. 2.23. odi. 2.33 
Zbąszyń, przyi. 332. przyczem ostatni raz po­
wyższe pociągi będą kursowały w nocy z 5 na 6

stycznia b r.
Ponadto w okręgu DyrekciI Okręgowej Ko­

lei Państwowych Toruń wstrzymuje sie następu­
jące pociągi: I) na Unii Toruń - Dt. Eylau poc. 
304/303. 2) na linii Gross Boschpol - Strzebiełno- 
Gdańsk - Tczew - Marienburg poc posp. nr. 102. 
101 3) na linii Chojnice - Tczew - Marienburg 
poc. posp nr. 9ió, 905 908. 907. oraz poc osobo­
we 911. 912. 4) na Hnjf Schnefdemiihl - ByJ 
goszcz - Toruń - Jamielnik - Dt. Eylau doc. posp 
308 i 307.

ZNOWU BEZROBOTNI DEMONSTRUJĄ
G o s ty ń .  Już od czwaTtku ub. tygodnia 

zaczęli się przed Starostwem Powiatowem i 
Magistratem gromadzić bezrobotni z Gostynia 
i okolicy. W  czwartek 30 I. br. wypłacono 
im doraźne zapomogi po 2,50 zł. W  ponie­
działek, 3 bm. w godzinach rannych zaczęli 
bezrobotni znów gromadzić się przed gma­
chem Starostwa. Wreszcie przybyła większa 
ilość bezrobotnych, uformowanych w szereyu. 
Razem zebrał się z całego powiatu tłum bez­
robotnych w liczbie około 1000 osób.

Do zgromadzonych wyszedł zastępca sta­
rosty p. Jerzy ks. Czetwcrtyński, oświadcza­

jąc im, że w najbliższych dniach, gdy Fun­
dusz Pracy uzyska odpowiednie fundusze, o- 
trzymają prace i dalsze zapomogi, oraz we­
zwał ich do rozejścia się. Gdy mimo to bez­
robotni nie rozchodzili się i zaczęli wykrzy­
kiwać, przybyła policja i zaczęła ich rozpę­
dzać. Z tłumu bezrobotnych posypały się wte­
dy kamienie na policjantów. W  ulicach Ko­
lejowej i Sw. Pucha wybito kamieniami szy­
by w około 15 oknach wystawowych i zwy­
kłych. W  tłumie zostało kilka osób poturbo­
wanych. W  godzinach obiadowych policia za­
prowadzaj zupełny spokój, (ho)

sro z najwybitniejszych pilotów rumuńskiego 
lotnictwa cywilnego, uczestnika raidu afry­
kańskiego.
N iezw y k ły  „ k a r n a w a ł"  w Brunsw ika

BERLIN, 3. II. Na dzień 9 lutego ludność 
miasta Brunswiku została wezwana do spoży­
cia wspólnego posiłku w koszarach “ iasta W 
oznaczonej godzinie zbiorą się grupy partji 
narodowo-socjalistycznej z orkiestrami w okre 
ślonych punktach zbornych i przemaszerują 
przez ulice miasta do koszar, gdzie nastąpi 
wspólny posiłek.

Każdy z uczestników obiadu musi ze so* 
bą przynieść talerz i łyżkę, przyczem uczestni 
cy pochodu będą nieśli łyżki w butonierkach.

(PAT)
C odzienne w iad om ości o lim p ijsk ie

Na konkursie skoków w Garmisch z udziałem prl- 
wie wszystkich olimpijczyków os ągnięto wspaniałe 
wyn ki. M in szwed Sven Erikason poprawił rekord 
skoczni pobity niedawno przez Birgera Ruud na 71 
m . zaimując pierwsze miejsce przed S'gmundrm Ru­
nd zm 67 min Dobre wynik: zanotowali również nar­
ciarze amerykańscy.

Sensacją olimpjady będzie start narciarzy hiar- 
pańskich Hiszpania weźmie udz al w Olimpiadzie Zi­
mowej poraź pierwszy- W Garmisch startować będzie 
4 narciarzy i 2 narciarki.

60 tysęcy widzów odwiedzi przypuszczalnie Gar- 
m’ach - Partcnkirchen w okresie olimpijskich walk. 
Organizatorzy przygotowali 48 apecjalnych pociągów z 
780 wagonami.

W Garmisch pełno jest atudentów - tłumaczy. 
Szkolono ich specjalnie bv podczas Igrzysk pomagali 
cudzoziemcom porozumiewać się z tubylcami. Każda 
drużyna zagraniczna otrzymała iednego tłumacza. Stu­
denci - tłumacze noszą jednolite mundury: granatów* 
ubran a narciarskie i białe czapki. Po malej bander- 
ce noszonej na rękawie będzie można poznać, jakim 
językiem władaią.

Londyn p ozb aw ion y  m ięsa
L o n d y n ,  4 II. — Strajk rzeźników w 

Londynie trwa w dalszym ciągu. Ma on nie­
zwykle ostry przebieg. W  dniu wczorajszym 
dał się odczuć w okolicy Anglji brak mięsa, 
(k)

O dwrotna stro n a  fiir tn  ezesk o -  
so w iec k ie g o

PARYŻ 1 .2  — Z Gen-wy donoszą, że organiza­
cje słowackie złożyły Lidze Narodów memorjał. zwra­
cający uwagę, że w sowiecko - czeskim sojuszu woj­
skowym Czechosłowacja została obrana za bazę dla 
sowieckiego lotnictwa wojskowego Pozntem memorjał 
zaznacza, że przywódcy niektórych party i aiowaclćc* 
zwracali swego czasu uwagę miarodajnych czynników 
czeskich na to. te Komintern obrał sob'e Czechosło­
wację za centrum wojskowej i politycznej propagandy 
Ogniskiem propagandy bolszewickiej jest Praga, przez 
którą przejeżdżają setki agentów Kominternu. otrzy­
mujących w Pradze instrukcje. (PAT)

HELSINGFORS 1. II. — W  związku z wiadomo­
ścią o memoriale niektórych stronnictw słowackich, 
złożonych w Lidze Narodów, a stwierdzającym, źe 
Praga siała sig ośrodkiem propagandy militarnej / bo­
ro wojskową Sowietów, poczytny dziennik firóki 
„Ajan Suunte", organ ligi patriotycznej, pisze:

Państwo czechosłowackie, hołdujące w teorji za­
sadom demokratycznym, jest w dzisiejszej Europie 
najsmutniejszym przykładem gnębienia mniejszości na 
rodowych Czechosłowacja staje sif też niebezpieczna 
dfa pokoju europejskiego Po zawarciu aljansu z So­
wietami jest ona odskocznia Sowietów w pochodzie na 
Zachód W razie przystąpienia Rumunii do sojuszu 
czechosłowacko-sowieckiego droga do serca Europy 
stałaby dla wojsk sowieckich otworem Nic też dziwne­
go, że Słowacy sprzeciwiają się takim pomysłom.

WSKUTEK CIĘŻKIEGO POBICIA PRZEZ SZWAGRA 
zakończył życie w szpitalu

G o s ty ń .  Nasz korespondent donosi: W 
szpitalu w Marysinie pod Gostyniem zmarf 
Jan Majcherek, zamieszkały w Skoraszewi- 
cach, wskutek ciężkiego urazu cielesnego, za­
danego mu widłami przez jego szwagra. Mia­
nowicie pomiędzy Janem Malcherkiem, a is- 
go szwagrem Antonim Dąbrowiczem ze Sko- 
raszewic istniały już od dłuższego czasu nie­
porozumienia i kłótnie. W czasie sporu w 
ubiegłym tygodniu porwał A. Dąbrowicz widły 
i uderzy f  niemi, znajdującego się w sieni mie­

szkania szwagra swego J. Malcherka, tak 
niebezpiecznie w głowę, że tenże zuraz ze­
mdlał i upadl. Pobitego odstawiono do szpi­
tala OO. Bonifratrów w Marysinie, gdzie je­
dnak mimo wszelkich zabiegów lekarskich me 
zdołano go utrzymać przy życiu. J. Malcherek 
zmarl wskutek zapalenia mózgu, wywołanego 
przez silny cios, zadany widiami, co wykazała 
przeprowadzona sekcja zwłok. A. Dąbrowi­
czem zajęły się władze policyjne, (wo)

DRUGI AKT SENSACYJNEGO PROCESU
Wronk'. Miasto tutejsze żyie ostatnio pod 

wrażeniem sensacyj sądowych, które świadczą 
z jednej strony niepochlebnie o stosunkach. ;--------------- o stosunkach, pa-
dośbo^i* XY ,nnesce. a z drugiej strony, bawia 
7. , ^adnych emocyj i sensacyj mieszkań­
ców. i i>ahsmv medawno obszernie o procesie 
prywatno - karnym w sprawie rzekemei ..Ligi 
zwalczania Wielkopolan". Kilkanaście zaledwie 
™ PO tym procesie odbyła się w ub. sobotę we 

n r ^ i  d̂ Uffa ,skolei rozprawa, Jne tym razetn 
dawnje)szemu współoskarżycielowi, 

bh ton. Straży Grancznej. p. Mailichowi Zeno­
nów i. a w charakterze oskarżyć e'a wystąpił p
zarzucał2 nRaM *raik S.tanis’aw Akt oskarżenia 
zarzucał n. Ma>’ichowi zniewagę Rady Miei- 

k:° rei dopuścił s-9 on w lipcu r. ub Wy- 
n ? 2 fą r |W ■-'ym n liu Z Sa 1 Rady Miejskie,, gdzie 
S 9 hT ?  odbywało się posiedzeń e oiców 
r™dnim I '9 "  yrazfć dwukrotnie: „Takim 
tveh“ n  — n’?rd2,e I oo dwadzieścia zło- Dch . Osw.adczenie to spotkało się ze słuszną

reakcja wszystkich radnych i p. burmistrza Ra­
ta czaka. którzy, dopatrując sję w zacytowanem 
zdaniu zniewagi, wytoczyli 37-Ietniemu Maili- cho\v, proces

Rf Oc?s który odbył się przed sadem we 
tA ronkach w- ub. sobotę, wywołał ogromne zain­
teresowanie czego dowodem była wypełniona 
ao ostatniego miejsca sala rozpraw. Przewodni­
czył d sędjia Gabański. Oskarżeń e wnosił p. 
burmistrz Bartkowski, przez adw dr. Niecia z 
Wronek, oskarżonego bronił adw. Pankowski z 
Czarnkowa. Przed sądem przewinęło sie dz e- 
wi?cu świadków dowodowych i odwodowych, 
którzy potwierdzili winę oskarżonego Po nara- 
oze sad wydał wyrok skazujący p. p’ut Mai-
5?a /  VJ">ewas:ę w myśI a r t  256 par- 1 k. k. na 

dwa tygodnie aresztu, oraz na ponoszenie kosz­
tów postępowania sądowego. Na mocy amnestii 
karę aresztu oskarżonemu darowano. P MaHich 
zapowiedział od tego wyroku apelacie. (wr.)

Polskie audycje radjowe 
dobrodziejstwem dla emigrantów

Pisze się ostatnio i mówi w-iele o tern, jak wielkie 
znaczenie posada radjofonizacja kraju dla naszego 
społeczeństwa jak wiełkiem dobrodziejstwem jest dla 
ludzi zamieszkujących małe miasteczka, głuche wsie 
kresowe. Jakże spotęgowana wartość posiadają ra­
djowe Jole dla Polaków poza gran cami Ojczyzny. Lu­
dzie ci nie posiadają nieraz żadnej łączności z kra­
jem. zapominają o nim. zapominają nawet o mow-e 
polskiej.

Oprócz slałych audvcvj sohotnch ..Dla Polakón 
z zagranicy o godz 21.00 nadawane są już dzisiai 
audycje stacji krótkofalowej, pozostającej jeszcze »  
stadium nndawań próbnych *:tórei lale docierają nie- 
tylko do Polaków na kontynencie europejskim ale 
siętfaja nawet do Ameryki Azji i Australii Audycje 
krótkofalowe nadawane beda w poniedziałki środy i 
piątki od godz 17.30 do godz 18.30.

L is ly  od P o la k ó w  z za g ra n icy
Liczne listy jak e napływają do Polskiego Radjs 

pisane nieraz łamaną polszczyzną stanowią wzruszają­
ce dokumenty ,ak audycje Polskiego Radja przyjmo­
wane są przez em'grantów
i- , , W V6łarczV przytoczyć tutaj kilka urywków z tych 
listów:

_ Kolorowa kartka z nap:sem. ..Herzliche Głuck- 
uuDtsche 2um neuen Jahre** a t>o drugiej stronie: 
c L ■;Koch?nV Rodacy Dzienkuemy wom za Audycyji 
sobotni i każde fałie Polskie. Proszę pozdrówcie 
zawdy rodaków zam eszkflłych w Niemczvch bo nam 
s:e serce radue".

Albo inny:
..Po trzydziestu latach pobytu w Chinach usłysza­

łem na swe, krótkofalówce głos kraju. Nie umiera opo­
wiedzieć swego wzruszenia. Dawaicie iakna i więcej 
kujawiaków, oberków, polek, żeby nam się przypomi­
nały polskie strony, do których już może nigdy ni.

wy d?nOs'- że na dźwęk polskiej wo- .
wy iaką odnalaz w .e, aajczystszem brzmieniu w ao-
że H,,rad'0WueL- skruszv |° w nim serce i sumień^ 
ze dla zarobku opuścił kraj ojczysty j postanawia.
sfc,W=fca,krÓtS/ y?  ,czas'e sVno wyprawi do Pol­
ski, aby mógł służyć w wojsku poltkiem.
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W „spustoszonej” 
ani jeden dom nie uległ

Adua, w styczniu 1936
Deszcz rzadko k!edy zagląda do Asmary, 

a  skoro już zagłada to jest to deszcz szcze­
gólnego rodzaju. Przeważnie w nocy. gdv 

temperatura, wynoszącą około 30 stopni w po 
T» dniowych godzinach, obniża s'e po zacho­
du ' słońca do czterech zaledwie stopni cie- 
; Ja -  spadaja na miasto chmury i otaczają 
i sz.stym woalem. Cała \smara tonie w o- 
'■ vcb chmurach i wówczas nada obf'cie mgła.
' \  ieraiac sie wszędzie swa natrętna wil­
gocią. Owa mgła utrzymuje s’e często i pod­
czas wczesnych rannych godz’n. dopóki nie 
rozproszą lei promienie afrykańskiego słońca.

W taki to właśnie mglisty poranek — 
sprawiający iż w przeciągu kilku minut nasze 
płaszcze i ubrania orzes<akniete zostały wil­
gocią — czterv samochody z dziennikarzami 
zagranicznemu wyruszyły z Asmary na upra­
gniona wydeczke do Aduy i Axum. oraz do 
pierwszych Unii i posterunków włoskich.

Z Asmary do Aduv iest porządny kawał 
Srogi. N'emniei. lak sześć godzin iazdy samo­
chodem po drogach przeważnie bardzo świe­
że! daty. K;erujemv sie asfaltowaną, doskona­
łą  szosa na Adf L'grl i Adi Quala — w kierun­
ku rzeki Mareb. za która zaczyna sie już abi- 
syńska ziemia.

Tu też — zaraz za Adi Quala — urywał 
sie szeroki, wygodny gościniec i zaczynały 
sie afrvkańsk'e bezdroża, przez które b:egłv 
tylko karawanowe ścieżki, dobre dia wiel­
błądów. ale nie dla samochodów. To też przed 
rozpoczęciem działań wojennych — Włosi mu 
sieli pomyśleć o tern. bv wyrabać w górach 
piętrzących s>e tutai wysok'emi szczytami — 
drogę, umożliwiająca zarówno transport 
wojsk jak * przewóz zaopatrzenia oddziałów.

W tei dziedzinie sa Włosi istotnymi mis­
trzami. W przeciągu jednego miesiąca pow­
stała szosa o długości 80 kilometrów, wiodą­
cą z Adi Ouala aż po brzegi Marebu.

Na w y so k o śc i 2 0 0 0  m etró w
Dziwna to droga. Z wysokości ponad 

<.000 metrów opada ona wdół — ku dolin'c 
Marebu leźacei w tropiku. Wije sie owa szosa 
wśród gór targać sie w nieustanne serpen­
tyny Niezliczone wiraże maja często ostrość 
186 stopni, tak że maszynę trzeba często o- 
bracać w miejscu. Po jednej stron'e drogi le­
ża przepaście, o wielkich często głębokoś­

ciach. po drugiej wyrastaia skały, nieustannie 
zasłaniaiace szoferowi pole widzenia.

Na sz,os’e wre ieszcze praca nad umoc­
nieniem jej i zabezpieczeniem przed skutka- 
m ’ nadchodzącej pory deszczowej. Nasza au- 
tokohimnę w czasie iazdy zatrzymuje k'lka- 
krotnie robotnik sygnałem czerwonej chora- 
g.ewki Musimy zaczekać. O kilkadziesiąt 
metrów przed nami robotnicy wysadzaja mi­
nami skalista opokę, by poszerzyć drogę. Kil­
ka wybuchów wstrząsa powietrzem, poczem 
daja nowy sygnał. Możemy jechać dalej. W 
nnare. iak schodzimy wdół — upał staje s’e 
coraz większy — coraz bardziej zbliżony do 
tego, który znamy już dobrze 7 Massauy. Ro­
ślinność górska znika coraz bardziej ustępując 
miejsca typowemu afrykańskiemu buszów’.

Grób p ierw szeg o  W ło ch a
Na obłem zboczu górskiem. pokrytem 

rzadka roślinnością, wznos' sie murowany, 
ocementowany grób, zarzucony pękami ze­
schłych iuż dziś, spalonych promieniami słoń­

S te lla  O lgierd

ESIENI
Powieść niby sensacyjna

3 ) Kiedy wuj Witold zajechał przed ganek 
dworu, pierwsza wybiegła mu na spotkanie 
Ewunia. Matka od paru miesięcy niedomaga­
ła i właśnie dzisiaj czuła s'e gorezj tak. że 
honorv domu rob'ła jedynaczka. Stanęła na 
ganku. zmieszana.

N<e wiedzieć dlaczego, wyobrażała sob’e 
owego wuja jako starszego, opasłego pana, 
o tłustych, obwisłych policzkach, grubych 
a krótkich, pierścieniami przeładowanych pal 
cach. Tymczasem z powozu wyskoczył ele­
gancki pan. w miarę rosły, gładko wygolony, 
o prześlicznych. nfebiesk*ch oczach, przypo­
minających oczy iei matki, o ustach może He­
co za grubvch. ale zato przepięknych rekach, 
jak od pierwszego rzutu oka zdażyła zauwa­
żyć Spojrzał na witaiaca go s’ostrzen’ce 
• stanał olśniony. Trwało to moment zaledwie, 
ale wystarczyło. abv w Ewuni zbudzić Ewe. 
Uśmiechnęła się swoim najmilszym z uśmie­
chów i wvc'agneła ku niemu raczki

— Dz;eńdobry. wujów'ł — wyrzekła.
Snadź f on inaczei wyobrażał sobie te 

swoja siostrzenice i dla niego rzeczywistość 
okazała sie p’ekn;ejsza cd wyobraźn'. Bo 
otrząsnął się natychmiast z wrażenia I pod­

ca kwiatów. To grób pierwszego białego, 
który poległ w obecnej wojnie.

Wspinamy się na górsk'e zbocze. Staiemy 
u owego grobu. Odkrywamy głowy. Włoscy 
oficerowie z widocznem wzruszeniem dług-* 
salutują grób, wpatrzemi w napis na grobie. 
Napis krótki — iakże wymowny.

— „Porucznik Morgantinl — Pierwszy 
poległy w dniu 3 oaździernika 1935...“

Porucznik Morgantim — 27-letni młodv 
oficer — bvł jednym z Włochów, dowodzą­
cych tubylcza ,.banda“ erytrejska. W pierw­
szym dniu wojny poległ podczas zdobywania 
umocn'eń abisyńęk'ch pod Daro Tacie. Grób 
iego samotny, zagubiony w czeluściach Czar­
nego Lądu, dziwnie żałosny na tle afrykań­
skiego krajobrazu, sprfawia niezatarte wra­
żenie.

N a reszc ie  Adua
O zmroku sta.iemy w Adui. Samochód 

ciężarowy, który wyruszył na szereg godzin 
przed nam', przywiózł iuż nasze namioty ’ łóż­
ka połowę. Rozbiiamy nasz dzienn-karski 
obóz na placu tenisowym dawnego włosk'ego 
konsulatu w Adui W gmachu tego konsulatu 
mieści s'e dziś dowództwo włoskiego 
korpusu.

Adua... Od początku konfliktu nazwa ta 
niezliczone ilości razy przewinęła sie przez 
wszystkie dzienniki św'ata. Pod Adua w 1896 
roku poniosły oddziały włoskie c'eżka klęskę, 
zadana im orzez przeważające siły Menehka 
Ił-go. ZaiecL Aduv miało obecnie te klęskę 
zmazać. To był — obok ekspansji kolonial­
nej — ieden z celów toczącej sie wojny. 
Wszakże pierwsza rzeczą, jakiei dokonał’ 
Włosi po zajęciu Aduv bvfo postawienie pom­
nika ku czci poległych w 1896 roku.

N;e wiem, iak tam kto sobie wyobraża 
Adue — dla mnie bvła ona rozczarowaniem 
1 takiem samem rozczarowaniem byłaby z pe­
wnością dla każdego. Owo ..miasto”. — na 
które skierowana była niedawno uwaga ca-

'iągnienie Pożyczki Inwestycyjnej
W dalszym ciągu losowania wygrane padly na 

następujące numery. (Pierwszy numer oznacza serję 
drugi obligację).

Po 2.000 zl: 22 — 21, 392 — 21, 681 —  2, 
1249 —  16. 1793 — 49, 4274 —  48, 4335 —  2, 
5605 —  2, 5917 —  16, 6386 —  12, 6526 —  54 , 
7110 —  33, 7917 —  48, 8994 —  12, 9775 —  33, 
10878 —  21, 11169 —  24, 11176 —  12, 11351
—  12, 11550 — 21, 12044 —  16, 12294 — 48. 
12380 —  49, 12837 —  24, 13327 —  33, 14094
—  24, 14925 —  2. 15666 — 49, 16252 — 48. 
16505 —  48. 16579 — 49, 16582 —  33, 17150
— 16, 17307 —  49, 17403 — 2 19875 —  53. 
20366 —  12, 20577 —  21, 20821 —  16, 21413
—  24.

Po 1.500 zł: 507 —  37, 712 —  19. 956 —  29, 
1225 —  19, 1896 —  36, 2021 —  37, 2222 —  27,
3440 —  37, 5658 —  10, 4158 —  37, 4530 — 37,
4461 —  19, 4652 —  27, 5209 —  19. 5266 —  29.
5852 —  27, 6084 —  36, 6108 —  29, 6219 —  36,
6398 — 36, 6878 —  10. 6886 —  29, 7809 — 36,
7896 —  19, 7939 —  29, 8183 — 27, 8654 —  10,
9600 — 10. 9826 —  27. 9865 — 36, 10083 —  27, 

! 10168 — 36, 10288 —  27, 10558 —  37, 10613
— 10, 10704 —  37, 12468 —  37, 12854 —  37, 
132357 — 29, 14350 —  29. 14902 —  37, 15348
— 19, 15606 —  36, 15728 —  29, 15910 —  10. 
16317 — 27, 16339 —  27, 16767 —  10, 17790 —

szedł ku stojącej panience.
— To Już taka duża panna ta moja sio­

strzenica? — odezwał się żartobliwie. — 
A niew'ełe brakowało bym jej był przywiózł 
lalkę do zabawy!

Zaśmiali sie oboje.
— Jakże tu przywitać takiego wujaszka? 

Od rana już oswajałam s'e z myślą, że trze­
ba iednak bedzie „buchnąć w mankiet” tłuś­
ciutka. poduszkowata łapkę wujaszka. a tym­
czasem wuj wcale He iest taki stary, iak so­
bie wyobrażałam. Chyba muszę zrezygno­
wać z tego całowania w rękę; — żartowała 
Ewunia.

— Zato ja c'ę wycałuję i — I nim zda­
żyła w jakiś sposób zapobiec temu, czyn iuż 
nastap'ł ' gorące warg' mężczyzny dotknęły 
koleino obydwóch policzków siostrzenicy.

Problemu „mężczyzny” właściwie nie 
było jeszcze dotąd w życiu dziewczyny. — 
Bvłv nroblemy ..uczniów”, problemy „stu­
dentów”. ale wszystko to n?e bvł problem 
„mężczyzny”. Dopiero w tei chwil'. kiedy uj­
rzała zachwycenie w oczach ..prawdziwego” 
mężczyzny, dopiero w tej chwili obudziła się

zniszczeniu
łego świata — to poprostu duża wieś abisyń- 
ska — typowa w'eś czarnych — o niezliczo­
nej ilości tukulów — okrągłych, krytych strze­
cha bezok'ennvch domków. o małych brud- 
dnych uhczkach bez nazw — wieś zamieszka­
ła przez równie brudnych, półdzikich ob' 
daHusów.

Jakże to było z la Adua? Jakże to było 
z temi opisami całkowitego zniszczenia „mia­
sta” — z opisami o walce wręcz, taka toczy­
ła sfe o każdy dom. o każda uhezke? Według 
tych wstrząsających relacyi Adua powinna 
dziś hyć kuna gruzów nad któreml powie­
wała włoskle sztandary. Efekt tych opisów 
mógłby bvć niewątpliwie mocny... gdvbv to 
wszystko było prawda. Ale prawda iest inna. 
Odparci oskrzydlającym manewrem wojsk 
włosk'ch ab'svńczvcv wycofali sie z Aduv
— a do wkraczaiacych oddziałów włoskich 
nie padł ani jeden strzał ze strony mie­
szkańców. Nie bvło ulicznych walk. nłe pło­
nęły tukule. nip walczono o każdy kamień. 
Zwiedzałem dokładnie Adue. Włóczyłem s'e 
po ’ei ohvdnvch. nad wyraz brudnych ulicz­
kach i stwierdzam — am jeden tnkul nie jest 
zniszczony i n;e był zniszczony.

Najokazalszym budynkiem Aduy jest 
gmach włoskiego konsulatu. Jest to jedyny 
tutai prawdziwip europejski. piętrowy gmach, 
bo nie możemy tak okreśPć „gheb'“ (pałacu) 
rasa Seium

-.Gheb;‘‘ to. rzucone na wzgórzu, panuje 
nad Adua. Pałac rasa urządzony iest niezmier­
nie prymitywnie, a panuje w nim brud m'e- 
mnleiszy. niż w chatach zwykłych ab’svń- 
sk>ch śmiertelników Wokół „pałacu” roz­
rzucone sa tukule. w których mieszkała przy­
boczną gwardia wielkorządcy, a całe wzgó­
rze opasane iest murem z kamieni.

Dużo zmiemło de w opuszczonem ..gheb'“ 
rasa Sejum i tylko w ogrodzie — iak dawniej
— kwitną obojętne na wszystko, fioletowe
powoie. M. R.

19. 18288 — 10, 19552 —  10, 19606 —  10, 
19690 — 29, 19987 — 29, 21255 —  36, 21419 — 
27, 21559 —  19, 22206 —  19, 22787 —  1. 
22981 —  36.

Po 500 zł: 363 —  25, 515 —  9, 554 —  25, 
605 —  4, 620 — 4. 901 —  25, 1035 —  25, 1242
— 25. 1288 — 4, 1375 — 9, 1759 — 9, 1812 —
25. 2524 — 4. 2426 —  9, 2605 —  9, 2681 —  25, 
2687 —  4, 2803 —  9, 2826 —  9, 5077 —  4, 
3298 —  4. 5627 —  25, 3669 —  25, 3695 — 4, 
3748 — 25. 5828 —  25, 4227 —  9. 4320 — 25, 
4528 — 4 5031 —  9, 5034 — 25, 5303 —  4, 
5572 —  25, 5678 —  4, 5718 —  9, 5747 —  9, 
5872 —  9. 6024 —  25, 6234 —  4, 6434 —  9,
6506 —  25, 6566 —  4, 6739 —  9, 7140 —  25,
7452 —  9, 7593 —  9, 7792 —  4, 7834 —  9,
8358 — 25, 8626 —  25, 8712 —  25, 8943 —  4,
9056 —  4, 9214 —  9, 9216 —  4, 9399 —  4,
10089 —  4, 10238 — 25, 10248 —  9, 10717 —  
25, 11470 — 9, 11565 —  9, 11698 —  4, 12117
—  25, 12185 —  4, 12524 — 9, 12558 —  9, 12683
—  25 13123 —  25, 13147 —  25, 13196 —  25, 
13646 — 4. 14307 —  4, 14406 —  9, 14825 — 4, 
14874 —  25, 14904 —  9, 15394 —  4, 15946 —  
25, 16264 —  9, 16270 — 4, 16870 —  9, 16955
—  25, 17405 —  4, 17564 —  25, 17778 — 25, 
18027 —  4, 18401 — 4, 18513 —  25, 18797 — 9, 
18933 —  25, 19229 —  9, 19408 —  9, 19416 —  
4, 19845 —  25, 19878 —  9, 19985 —  9, 20039
— 4, 20304 —  4, 20385 —  9, 20577 —  4, 20996
— 9, 21341 —  4, 21489 —  4, 22225 — 9.

w Hej kobieta i ten, napoły żartobliwy na- 
poły braterski pocałunek wzmocnił tętno jej 
serca i rumieńcem zaróżowił policzki.

— Wujaszek szkaradny! — nadasała się 
i skierowała wgłab domu; poszedł za Hą. pe­
łen jakiejś radości nagłej, jakby świadom, że 
oto potęgą swej męskości stworzył kobietę.

Brat i siostra nie widzieli s'e od kilkuna­
stu lat. Ewunia była naówczas dzieciątkiem, 
może trzyittniem. kiedy brat z siostra spotka­
li s'e w Biaritz przypadkowo, jak opowiada­
ła potem pani Adela małżonkowi, chcąc s'e 
usprawiedliwić niejako z tei swojej słabość' 
do rodziny, z która, mimo wyraźnej niechęci 
męża, zerwać He chciała. czy nie mogła. — 
A z najmłodszym, Witoldem, kochali się ' ro­
zumieli najlepiej. N’e mógł jednakże siostrze 
darować jej słabej wol>. jej uległości wobec 
despotyzmu rodu Podhoszowskich, nie chciał 
s>e zgłdzić. by widywali s'e niemal ukradkiem, 
skoro nfe chce, aby ich miłość braterska bvia 
jawna > w ten sposób stosunki między oboj­
giem zerwały się zupełn'e. Obecnie dopiero, 
kiedy otrzymał od pani Adeli Podhoszowsklej 
wiadomość- że sfe bardzo źle czuje, zdecydo­
wał się odwiedzić ja nareszcie, ciągle iesznze. 
m'mo widocznej obecnie zmiany w postępo­
waniu szwagra. n'e mogąc mu darować daw­
niejszej wyniosłości.

Teraz szedł za Ewunią, a tysiące drob­
niutkich. nie kończących się nawet „myślątek”' 
przebiegało mu przez mózg, „Jaka bardzo po­
dobna i zarazem n'ep5dobna do Ady. k'edv 
była w jej w'eku“. „Co iei jest, czy napra­
wdę chora taka, czy też chciała mle zmusić 
do przyjazdu?” „Jak długo tu trzeba bedzie 
zabawić?” „Jaka śliczna ta moja siostrzenica 
i jaka szkoda, że to .„siostrzenica!”

R A D  J O
Czwartek, 6 lutego 1936

Lokalne audycje opznańskie: 6.50 i 7,50 Pły. 
ty; 7.50 Pros rani na dzień bież; 15.00 Rytmy ta­
neczne XVIII w. (płyty); 15,50 Piosenki i tańce 
różnych* narodów (płyty); 15.20 Przegląd giełdo­
wy; 18.50 Pielęgnacja cerv w karnawale — dr. M. 
Świderska; 18 40 Jak spędzić święto? — J. Kilar­
ski; 18.45 Audycja wokalna Olgi Woźniakowej; 
19.00 Sztuka i klimat — prof dr M Sobeski; — 
19,10 Program na dzień następny: 19.20 Życie kul­
turalne, art. i społeczne Poznania: 19 25 Koncert 
reklamowy; 19.55 Wiadomości sport. Poznania.

Program ogólnopolski. 6,30 „Kiedy ranne 
wsta.ją zorze’*: 6 55 Gimnastyka; 7 50 Dzień, por: 
8.00 Audycja dla szkól; 11,57 Sygnał czasu; 12 00 
Hejnał z Krakowa; 12 05 Dzień, południowy: 12 15 
Poranek muzyczny dla szkól średnich ork PR. 
pod dyr. M Mierzejewskiego. Jedwiga Hennert — 
sopran. Józef Śmidowicz. — fortep; T Mayzner — 
omówienie koncertu; 15.25 Chwilka gospodarstwa 
domowego: 15 15 Wiadomości o eksporcie polskim 
15.30 Mozaika muzyczna (powtórzenie). Lucyna 
Szczepańska. M Hoberman — gitara i harmonie. 
M. Orzechowski — wibrefon. T. Zvgadło —1 skrzv 
pce i W Szpilman — fort.; 16 00 Gadaninka Sta­
rego Doktora dla dzieci młodszych: 16,15 Muzyka
fjolska w wvk orkiestv 58 pp pod dyr. M Ghmie 
ewicza (Poznań): 16.45 Cala Polska śpiewa — 
pieśni śląskie (Katowice): 17 00 Odczvt dr A. 
Hertza: Czytanie gazet: (7 51 Muzyka dla znaw­
ców (płyty); 17,50 O książce W. Bragga — Świat 
dźwięków — dr J Baumgarten: 18.00 Kwintet 
salon Wiesława Wilkosza; 19.40 Wiad. sportowe; 
19 50 Pogadanka aktualna; 20.00 Sabat oper — 
lekka audvcja muzyczna w ukt Marji Kubickiej, 
Zbigniewa Lipczyńskiego i Kazimierza Wajdy — 
Lwów; 20 45 Dzień, wieczorny; 2055. Obrona prze- 
ciwlotn.-gazowa — pogadanka; 21 00 Wielki teatr 
wyobraźni: Paweł zabija Gawła' — K Irzykow­
skiego; 21.45 Nasze pieśni — śpiewa H Kortów- 
na. pieśni Marzyfiskiego; 22.00 Kwintet klarneto­
wy op. 115 Brahmsa (Poznań); 22 30 Reportaż z 
Garmiscb Partenkirchen; 22,35 Spacer po Europie 
— retransm ze stacyj zagr.; 23,00 Wiad. meteor 
dla żeglugi powietrznej.

koszta-

Targowica w Poznaniu
Poznań, dnia 4 bm. ■— Spędzono: wołów 52; 

buhajów 156; krów 261; świń 1675; cieląt 525; owiec 
70 — razem 2699 zwierząt.

Płacono za 100 ke tvwei wagi:
Cenv loco Targowica Mieiska łączni" » 

mi handlowcmi 
t  BYDŁO

A) W o 1» i
1. Pełnomięsiste. wytoczone, oleoprz
2. Mięsiste toczone młodsze do 5 ta'
9. Mięsiste toczone, starsza 
4 Miernie odżywione

Bl B o h a i e :
1. W v tuczone oelnomieaMe
2 Toczone mięsiste
3 Nietnczone. dobrze odżyw., star=-
4 Miernie odżywione

C) K r o w y ;  
t W ytnezone pełnomięsiste
2. Toczone mięsiste
3. Nietuczone, dobrze odżywione 
4 Miernie odżywione

D) I a t o w i e e:
I. Wytoczone pełnomięsiste 
2 Tuczone mięsiste
3. Niemczone- • dobrze odżywione 
2 Miernie odżywione

El M ł o d z i e ż :
1. Dobrze odżywione 
2 Miernie odżywione

F) C ie lę ta :
t. Najprzedniejsze cielęta wytuczonr
2 Tuczone sieleta
3 Dobrze odżywione
4 Miernie odżywione 

I I .  O W CE
1. Wytoczone, nełnomiesiste iagnięta 

młodsze skopy
2 Toczone starsze skopy I  maciorki
3 Dohrze odżywiane 

H I. ŚWIN1F ( t n c z o  k ił.
L  Pełnomięsiste od 120 do 150 kg żywej 

wagi
2 Pełnomięsiste od 100 do 120 kg żywej 

wagi
5. Pełnomięsiste od 60 do 100 kc. żywe 

w ari
1. Mięsiste Świnie ponad 90 kg.
5 Maciory ł późne kast raty
Przebieg targu normalny.

52 ■ 58
44 -5 0  
4 0 -4 2
32—39

48-54
42—46
38—42
32—34

4 8 -5 4
40—46
2 6 -3 0
1 4 -1 8

5 2 -5 8
44—50
40— 42
32—36

3 2 -3 6
2 8 -3 0

66— 70
< 0 -6 4
5 4 -5 8
4 4 -5 2

56— 60

4 0 -5 0

68 90
8 4 -8 6

7 8 -8 2

72—76
72—82

Na w'dok twarzy pani Podhosz-owsk'ej 
zrozumiał lednak. że choroba jej nfe była 
udana. Głębokie cieHe pod oczami nadawały 
tej. mimo lat piećdz'es'ecłu, bardzo jeszcze 
przystojnej twarzy kob'ecej. jakiś wygląd, 
jakby już He z tego świata i pan Witold po­
lał odrazu. że stan taki może trwać ieszcze 
nawet rok czy dłużei lecz że z choroby tej 
pani Ada już się He podHes'e.

Siostra wyciągnęła ku wchodzącemu obie 
dłonie.

— Kochany! Jakiś ty dobry, żeś przyje­
chał! Tak mj brakowało cfeb'e! Tak bardzo 
pragnęłam c’e ujrzeć ' trzeba było dopiero 
choroby moje], abyś się zdecydował przy­
jechać.

N'eco zaambarasowany słusznością wy­
rzutu. próbował sie usprawiedliwiać.

A bo, widzisz Ado, to tak trudno oder­
wać się od pracy, chyba, że człowiek już mu­
si koniecznie, wówczas sam siebie roz­
grzesza.

— A czyż prawa serca to nic koniecz­
ność — spytała cicho.

— Wiesz przecie... że He chciałem się 
narzucać ... — chcfał powiedzieć „twemu mę­
żowi”. ale powstrzymał się w porę » kończył 
— ...wam z Hczem. abyśc'e może źle mn'e nie 
zrozumieli ...

Weschnęła. — Nie wykręcaj się. Toldku. 
niezręcznie c{ to idz'e. Dobrze, że jesteś na­
reszcie! O tylu rzeczach chciałabym z tobą 
pomówić... Na długo przyjechałeś? W'dzisz, 
meczy mn'e dłuższa rozmowa ...Patrzaj. jaka 
to niedołęga zrobiła się z twej dawnej Ady.

ź 'ląg dalszy nastąpi)"
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DZIAŁ URZĘDOWY RZEMIOSŁO OSTROWSKIE PRZY STOLE OBRAD MROZY SYBERYJSKIE
OGŁOSZENIE.

Zarząd Miejski miasta Ostrowa Dodaie ni- 
rffeJszem do wiadomości, że iarmark na konieJ 
bydło .odbędzie się w tuteiszem mieście w dniu 
6 lutego 1936 r.

Zaznacza się, że towarów kranwych wysta­
wiać nie wolno.

Ostrów, dnia 3 lutego 1936 r.
Zarząd Miejski.

(—) W. Cegiełka. Burmistrz.

Walne zebranie Narodowo-Ghrześcijańskiego Zjednoczenia Rzemiosła

KRONIKA MIEJSCOWA
Kalendarz rzym/kat.

Środa Agaty 
Czwartek Doroty i
. Kalendarz słowiański
Środa Strzeżysławy 
Czwartek Bogdany 
Słońce wschód: 7,13 

zachód: 16,28 
Księżyc schód: 14,25 

zachód: 6,03

Dyżur nocny z środy na czwartek oełni Dr. 
Karpowicz, ul. Koszarowa 30, tel. 286. Apteka 
Stara, Rynek, tel. 96.

Kino Apollo: „Żywy zastaw'*.

W ubiegłym tygodniu odbyło się walne 
zebranie N. Ch. Z. R., które skupiło znaczną 
część rzemiosła ostrowskiego. Zebranie zagaił 
p- prezes Stanisław Smętek, witając przedsta- 

.wiciela starostwa p. referendarza Koronę, d y  
rektora Izby Rzemieśniczej p. Kurowskiego, 
przedstawiciela naszego pisma, oraz gości, po- 
czem na przewodniczącego zaproponował p. 
cechmistrza cechu rzeźnicko - wędliniarskiego 
p. Stanisława Woschkego.

Po odczytaniu przez p. Księżniaka proto­
kółu z poprzedniego walnego zebrania p. dy­
rektor Izby Rzemieślniczej Kurowski wygłosił 
obszerny referat na temat spraw rzemieślni­
czych. Prelegent wskazał na nadmiar w Wiel- 
kopolsce warsztatów rzemieślniczych, wobec 
tego rzemiosło chrześcijańskie musi szukać 
swojego ujścia na wschodzie, gdzie rzemieśl­
nika chrześcijanina brak- Izba Rzemieślnicza 
dopomogła w 38 wypadkach do osiedlenia się 
w miastach kresowych, skąd rzemieślnicy nad­
syłają wiadomość, że warsztaty ich doskonale 
się rozwijają. Dalej mówca wskazał na stro­
nę prawną i skarbową warsztatów, nadmie­
niając, że w najbliższym czasie wejdzie pewna 
nowelizacja do ustaw, regulująca zatrudnianie

i wyzwalanie uczni, oraz nastąpi umocnienie 
cechów rzemieślniczych.

Pod punktem sprawozdań zarządu, spra­
wozdanie zdał p. prezes Smętek, nadmienia­
jąc, że rok 1935 był dla rzemiosła bardzo cięż­
ki, jednak nie można poddawać się apatji, 
lecz wytrwale dążyć do wytkniętego celu. Po- 
zatem zdał obszerne i b. dobrze opracowane 
sprawozdanie p. Księżniak, oraz skarbnik p. 
Sternal. Imieniem Komisji rewizyjnej p. 
Szulc stwierdził zgodność ksiąg, wnosząc o 
udzielenie pokwitowania ustępującemu za­
rządowi-

W dyskusji zabrał głos przewodniczący 
p. Woschke poruszając wiele ciekawych 
spraw, oraz zabierali głos pp. Szych, Pawłow­
ski, Chudziński, Matyśkiewicz i inni. Budżet 
na bieżący rok uchwalono w wysokości 385,— 
zł. Do zarządu wybrano jako prezesa pono­
wnie p. Stanisława Smętka oraz pp. Księżnia­
ka, Rychtera. Matyśkiewicza, Motyla, Andrze­
jewskiego i Wojtczaka Do komisji rewizyj­
nej ; Szulca, Orłowskiego, Wciórkę.

Po wyczerpaniu porządku obrad p. Wo­
schke podziękował za udział w zebraniu, któ­
re stało na wysokim poziomie.

Śnladalnla „Bar“, Rynek 6. Poleca smaczne 
f tanie obiady, porcje śniadankowe od 50 gr.

Zjesz porcyjkę małą, a myślisz, że całą.
A więc Jeśli coś clicesz zieść, to tylko „Bar“,

Rynek 6.

Nowy lekarz
Przychodni Przeciwgruźliczej

Z dniem 1 lutego 1936 r. objął funkcję ordy­
natora Przychodni Przeciwgruźliczej w Ostro­
wie p. dr. med. Stanisław Ratajski, lekarz sl>e- 
cialista chorób płucnych. P. dr. Ratajski był do­
tąd ordynatorem oddzału chorób wewnętrz­
nych i oddziału dla płucno-chorych Szpitala U- 
bezpieczalni Społecznej w Poznaniu.

„Pan Minister na Inspekcji" 
w teatrze miejskim

Piętnasta premiera w teatrze mie>skim na­
szego stałego teatru „Pan Minister na Inspekcji"* 
odbędzie się w czwartek 6 lutego o godz. 20,15.

..Pan Minister na inspekcji** jest komedją sa­
tyryczną. przystosowaną do dzisiejszych czasów, 
ma w sooie tyle przekomicznyćh sytuacji i tyle 
powikłań, że widz bezustannie się śmieie. Głó­
wne rolt spoczywają w wytrawnych rekach na­
szych artystów, udział biorą wszyscy bez wy­
jątku. Reżyserem iest Zięciak:ew'cz.

Działalność
Zrzeszenia Powiatowego

Z w iązku P r a c y  O b yw atelsk iej K ob iet  
n a  w si.

Staraniem Zrzeszenia Pow. Z. P. O. K. w 
Ostrowie została zorganizowana w poszczegól­
nych miejscowościach naszego powiatu akcja 
gwiazdkowa i stałe dożywianie dla dzieci naj­
biedniejszych.

Zrzeszenie Pow. z. P. O. K. obdarzyło 
gwiazdką 375 dzieci w powiecie ostrowskim, na 
którą składały się praktyczne podarki w postaci 
odzieży.

Stałe dożywianie dzieci szkolnych i przed­
szkolnych prowadzi się, począwszy już od gru­
dnia 1935 r. dla 585 dzieci. Akcja ta obejmuje 
Przygodzice. Janków Przygodzicki. Skalmierzy­
ce N„ Skalmierzyce St.. Mączniki. Biskupce. 
Czekanów. Pogrzybów. Wielowieś. Sobótkę, 
Tooplę M. Wtorek i Zamość.

Dzieci otrzymują w nektórych miejscowo­
ściach, zależnie od warunków lokalnych, 1/4 1. 
mleka i bułkę, w innych kaszki na mleku, lub 
mięsne i jarzynowe zupy.

Akcia dożywiania jest znaczna pomocą dla 
dzieci, które ziębnięte daleko chodzą do szkoły, 
a niejednokrotnie przez cały dzień były pozba­
wione ciepłej strawy.

K ro n ik a
Zabawa Polskiego Białego Krzyża. Dnia 8 

lutego br. w sali Hotelu Polonia odbedz;e s'ę za­
bawa karnawałowa P. B. K., z której dochód zo­
stanie przeznaczony na oświatę żołnierza. Za­
proszenia — bardzo pomysłowe — zostały iuż 
rozesłane.

Obwód Urzędu Stanu Cywilnego Lewków
z siedzibą w Czekanowie zmieniono na obwód 
Czekanów i włączono do niego wszystkie miej­
scowości z obwodu gminy wieiskiei Czekanów.

Obecn e mieści sie ten urząd w kancelarii Za 
rządu Gminnego.

„Sekcja Pań“. W środę dnia 5 bm. o godz. 
20-tei zebranie wszystkich sekcyi. Prosi się o 
zwrot wszystkich pism i książek

Ahonuj i popieraj

„DZIENNIK OSTROWSKI”
bo broni on handlu, przemysłu, rolnictwa i rzemiosła 
Zachodniej Polski .

WALNE ZEBRANIE KOŁA PRZYJACIÓŁ ZWIĄZKU STRZELECKIEGO
W ubiegłym tygodniu odbyło się walne 

zebranie miejscowego koła przyjaciół związku 
strzeleckiego, które zagaił p. prezes Gustaw 
Boianowsk*.

Na przewodniczącego walnego zebrania 
został powołany p. Szyszka, na asesorów pp. 
Prof. Rośc'szewska i Blećk, na sekretarza po- 
woluie przewodniczący p. Lorycha.

Z kolei przedstawia sprawozdanie za 
roczna działalność prezes G. Boianowski. Z ca 
łoksztaltu prac wynika, że działalność Koła 
szła w kierunku zb'cran'a składek oraz wer­
bowania członków. Przyjec'e agend nastąpiło 
w dmu 16 marca 1935 r. Z zebranych składek 
przyznano jednorazowa zapomogę na remont 
świetlicy Z. S. w Ostrowie oraz 15 zł przeka­
zano Oddziałowi Żeńskiego Zw. St. w 
Ostrowie.

Z sprawozdania sekretarza wynika, że 
zarzad odbył 4 posiedzenia w tern jedno 
z udziałem delegatów p. Rudowiczem i p. Ta- 
deuszakfem.

Ze sprawozdania skarbnika wynika, że w 
ciągu roku zebrano kwotę zł 259,78 zł z tego 
wpłacono Zw. Strzeleckiemu Oddział Ostrów

- ZL oddzJał żeński 15.— zł kursorowi 
Mąleszcp 25.94 zł. za bloczki kwitowe 1,30 zł.

Po sprawozdaniu Komisji Rewizyjnej w 
osobie p. Szyszki i udzieleniu zarządowi ab­
solutorium przez zebranie przystąpiono do 
yyboru zarządu w skład którego weszli pp. 
Bojanowski. Gmurowski. Bazszysńki. Burja- 
nówna. Szyszka. Jondro. Tylew'czówua Do 
kom'sii rewizyjne; wybrano pp. Koronę. Smęt­
ka i Gellera. Budżet na rok 1936-37 uchwało 
no na sumę 450.— zł w tein 350 zł z składek, 
oraz 100 zf z impres. W rozchodach 450 zł w 
tern 400 zł jako subwcncia dla Oddziału Z. S. 
w Ostrowie oraz 50 zł na koszta administra­
cyjne.

W wolnych wnioskach prezes G. Boja­
nowski prosi członków o d-cłożen'e starań w 
kierunku zjednania dalszych członków dla 
Koła. P. Przezdziecka prosi o przyznanie za­
pomogi dla Oddziału Żeńskiego Z. S. w Ostro­
wie w formie iednej trzec'ei zapomogi prze­
znaczonej dla Oddziału Z. S. Na wniosek pre­
zesa uchwalono przyznać do jednei trzeciej da 
chodów Koła na rzecz Oddziału Żeńskie­
go Z. S.

Z p o b y tu  n ad  Jen isejem
Pisma doniosły przed paru dmami o tern, tt 

na Syberii zanotowano ostatnio 64 st. poniżej 
zera. Były to więc prawdziwe ..niro-zy syberyj­
skie"*, dla nas w tym roku tembardziei trudnie'- 
sze do zrozumieją, że w kraiu me możemy są 
wogóle mrozu doczekać.

Jak się żyje przy temperaturze minus W 
stopni, nie wiem, przeżyłem lednak na Syberii, 
w gubernii ieniseiskiej. mrozy przeszło 50-sto. 
pniowe, w zimie 1915-16 nad Jenisejem a w r. 
1916-17 jeszcze dalei na północo - wschód, w 
tałdze jenisejskiei mogę więc o takiej zimę sy­
beryjskiej coś powiedzieć.

Zdawałoby się, że człowiek, przywykły 
do klimatu środkowo - europejskego gdzie mróz 
około 20 stopm uważa się za straszny dopust 
Boży, za coś trudnego do wytrzymania, nie bę­
dzie mógł wogóle znieść tak niskiej temperatu- 
tury. Tymczasem zarówno ia, jak i inni ludzie 
z Małopolski czy b. Królestwa, rzuceni losami 
woiny w te strony, znieśliśmy te mrozy wzglę­
dnie dobrze, niska temperatura nie dokuczała 
nam zbytnio a nawet czuliśmy sie zdrowsi, nż 
przy naszych marcowych czy kwietniowych 

zmianach aury.
Zaznaczyć więc przedewszystkiem należy, 

że w okresie silnych mrozów powietrze iest zu­
pełnie ciche, spokojne, bezwietrzne, a wiadomo, 
jak przykry jest wiatr nawet przy temperatu­
rze kilku stopni mrozu. Ten idealny spokój w at­
mosferze umożliwia przebywanie na wolnem po­
wietrzu nawet przy mrozie przeszło 50 stopni. 
Oczywiście, że trzeba się odpowiednio ubrać. 
Obuwie skórzane zastępują t. zw. „walanki". t.i. 
wysokie filcowe buty, sięgające powyżci kolan. 
Chronią one nogi doskonale przed zimnem. Na 

ubranie wkłada się futro, conaminfci zwykłą 
„szubę"" t. j. barairce. z wysokim futrzanym koł­
nierzem oraz czapkę futrzana z nauszn kami 1 
grube rękawice. W takiein odzieniu odbywałem 
z moimi towarzyszami niedoli długie n eraz spa­
cery ix) lasach, rozkoszując się czystem wolnem 
od wszelkich wyziewów i zarazków pow'etrzem 
To też w c.ągu całei zimy nawet nartżełszy ka­
tar nam nie dokuczał. Wzrosła natomiast poważ­
nie w okresie zimowym konsumcia „cza.iu*" któ­
rego wypija się w tych warunkach niezliczone
ilości szklanek.

Przykre są czasem jedynie noce w mieszka­
niu. W domach sybirskich ..czałdonów"* — iak 
nazywa sie tamtejszych wieśniaków’. gospodarzy 
— mimo względnego dobrobytu a czasem pew­
nego komfortu, niema normalnie pieców kam en- 
nych a tem nini-ei kafowych — poza piecem ku­
chennym — lecz tylko żelazne małe piecyki, t. 
zw. czugunki. grzeiące co prawda bardzo do­
brze, ale tylko wtedy, gdy sie w nich pali drze­
wo. Drzewa tego mieliśmy zawsze poddostat- 
kiem a gospodarze zachęcali nas bardzo szcze­
rze do korzystania bez ogran czenla z ich za­
pasów, to też w dzień m eliśmy temperaturę 
bardzo miłą. Zdarzało się iednak często nocą że 
ogień, tre podsycony w porę. wygadał a wów­
czas mróz dawał sie nam przykro w mieszkaniu 
odczuwać i trudno sie było przed nim obronić, 
o ile nie zdobyło się na ..bohaterski*" wysiłek, 
aby wstać z w zględnle ciepłego łóżka i nanowo 
podpalić w piecu

Następną zimę. 1916-17. choć 'niż ne tak o- 
strą jak poprzednia, spędziłem w taidze ienfsel- 
skiei. dobre 250 kim. dalei na północ, wśród gór 
i lasów. I tę zimę przeżyłem zdrowo. Dopiero 
w drodze powrotnej do niasta Jeniseiska spot­
kała mnie przykra przygoda, odmroź łem mia­
nowicie bardzo dotkliwie obie ręce ale stało s'ę 
to wyłącznie wskutek mojej winy ekkomyśl- 
nel nieostrożności, temperatura bow em wów- 

czas n>e przekraczała 15 st. poniżej zera a więc 
była zapełnię znośna. —w —a.

REKORDOWY WYCZYN POLICJI OSTROWSKIEJ
W ciągu dwuch godzin wykryło sprawcą napadu

W niedzielę wieczorem komisarjat P. P. 
w Ostrowie został zaalarmowany wiadomo­
ścią o napadzie na mieszkanie w Krępie. Na 
miejsce wypadku przybyli natychmiast funk­
cjonariusze PP. wraz z kierownikiem komisar 
jatu Białkowskim, którzy rozpoczęli prowa­
dzić dochodzenia.

Tło sprawy przedstawia się następująco; 
W zabudowaniach przy ul- Starowiejskiej mie 
szkały dwie siostry Wawrzyniakówny wraz z 
bratem. Pokój w którym spały Wawrzynia­
kówny znajdował się z frontu szosy, nato­
miast kuchnia znajdowała się o kilkanaście 
kroków dalej, odłączona innemi zabudowania­
mi. Do jednej z sióstr chodził w konkury nie­
jaki Matyśkiewicz.

Krytycznego wieczoru powracający do 
domu Wawrzyniak usłyszał w pokoju, gdzie 
sypiały siostry jakieś jęki, gdzie pobiegł i w 
ciemnościach natkuął się na kogoś, leżącego 
na podłodze. Okazało się, że był nim Matyś­
kiewicz, który leżąc jeszcze na podłodze mó­
wił, że na mieszkanie napadli bandyci, lecz 
on ich spłoszył, a sam został przez nich po­
bity.

Przeprowadzającemu dochodzenia p. asp 
Białkowskiemu sytuacja wydawała się nieja­
sna, gdyż rozmieszczenie ubikacji nie odpo­
wiadało opisowi całego zajścia, wobec czego 
Matyśkiewicza przytrzymano i przeprowadzo

no dalej śledztwo, które dało konkretne po 
szlaki, że napad został sfingowany przez Ma 
tyśkiewicza, który zakradł się do pokoju 
gdzie spodziewał się znaleźć w łóżku pienią 
dze. Słysząc jednak zbliżające się kroki 
chcąc w jakiś sposób upozorować wyrwanh 
skobla zmyślił historję o napadzie-

Wzięty w krzyżowy ogień pytań, Matys 
kiewicz przyznał się do winy. Będzie tera; 
odpowiadał za napad i wprowadzenie władzy 
w błąd.

B ezn a d zie jn e  w arunk i śn ieżn e  
w górach
Towarzystwo Krzewienia Narciarstwa 

i Państw’ow’y Instytut Meteorologiczny komu­
nikują . że zmienna pogoda z nfeznacznemi 
zaburzeniami atmosferycznemu w ub'eglvm ty­
godniu. n’e przyczyniła sie niestety do popra­
wy warunków śnieżnych dla narciarzy na ob- 
?zarze Karpat. Na pogórzu Karpat (doliny) 
szata śn‘eżna zniknęła zupełnie. natomiast u- 
trzymała s<e stosunkowo dobrze w Tatrach, 
w okolicach Babiej Góry. Pilska i Czarnoho­
ry. Dla wyc'eczek narciarskich najlepsze wa­
runki sa obeenfe tylko w partiach grzbieto­
wych Besk'd>u Wysokiego, w wvższvch par­
tiach Bieszczad, Gorgan i Czarnohory.

W najbliższym tygedniu przewidywany 
Jest wzrost zachmurzenia z opadami śmeżne- 
ni>.

Roznosiclele
do roznoszenia gazet mogą się zgłosić 
od zaraz. Admin. Dzień. Ostrowskiego

Reklama dźwignią handlu!
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